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Za dostawę 8 Ł  (1 Mk, 40 1) miesięcznie,

CZĘŚĆ GRZĘDOWA.

M:nister skarbu przeniósł reskryptem 
i  16 września 1919 L 62.363/10.510 star­
szego geometrę ewidencyjnego I, klasy Msu- 
rycego Horna do VIL klasy rai gi urtędei- 
ków państwowych w władzach skarbowych 
w Mtłopolsce.

Generalny Delegat Brądu prienió-1 ko­
misarzu powiatowego Stanisława Sanoko- 
wskiegi ze Zbaraża do Nowego Targu.

Generalny Delegat Bządu przsniósi se­
kretarza powiatowego Jana Fańczysiyna z 
Sambora do Lwowa,

Pretes dyrekcyi skarbu zamianował ko­
misarzy skarbu: Franciszka Fiuhse, Józefa 
Kainudę, Zdiisława Sołtj dskiego, Henryku 
Aslano iesa, H polita Jjuiówiczft, Wiktora 
Towrrnickifg), Wincentego Barańskiego, Jo­
zefa Kimljwskiego, Romana Poznańskiego i 
Zrgmunta Lang>.ra, sekretarzami skarbu w 
VIII klasie rasgi w władzaan skarbowyah 
w M-łopoise?

Pr-'48s dyrekcji skarbu zamianował ko­
rni:! riy sk&ibu: Manuela Mokrzyckiego, Hen­
ryka Zbierichowskiego, Leona Anderminna, 
Li jUi  Daiiku dc Śajj, Emila Kubalę, Ale- 
tsind a U i*niecHgo i dr. Izydora Tischa,

sekretsriaurt skarbu w VIII. kiasie rangi w 
władzach bkarbowycn ur Małopolsce.

P im s  sądu apelacyjnego zamianował 
ukończonego słacb&cza praw Michała £nr- 
ezyckiego, aplikantem

Prezydent dyrrkcyi poczt i telegrafów 
we Lwowie zsm'au>wał asystenta pocztowe­
go Mareina Pytla w Podwołoczyska m ofleya- 
łern pceztowym w X. klasie rangi z rangą 
cd 80 czerwca 1919.

Prezydent dyrekcji poczt i telegrafów 
zamianował asystenta pocztowego M.enaia 
Gawlikowskiego z Tarnopola oficjałem po­
cztowym w X. kl. rangi.

Ważna deoyaya.
Najwyższa Bada powzięta na wczoraj- 

szem posiedzeniu w aprawie Boasyi _ nastę- 
stępujące uchwały: Państwa koalięyine nie
ebcą na siebie braó źsdoei odpowiedzialno­
ści i żąóać od psń<tw kra-owych. by dalej 
prowadziły woinę pryerw Bossyi sowieckiej. 
Bównit j niw motą doradzać państwom kre- 
rowyrn pulit-lri agręaywm-j wobec Roeayi. 
Z drntH  stroey jednak p agną p r z ś ć  z 
pomocą pod każdym względem p»ń«twom 
kresowym. gdy rezuolika sowiecka iw zrata- 
ku.B wewnątrz u h  nierwotnyi-h grusic.

Państwa koalicyjne nie mogą wejść w sto- 
sanki dyplomatyczne z Bossją sowiecką do­
póki trwają okrucieństwa bolszewickie i do­
póki rząd moskiewski nie przystosuje się u  
awojem postępowaniu i urządzeniach dyplo­
matycznych do urządzeń państw cywilizowa­
nych. Handel między Bossyą a resztą Euro­
py będzie wedle sił popierany, atoli bez 
równoczesnego złagodzenia stanowiska poli­
tycznego. Bada Najwyższa oświadczyła się 
wreszcie zs otworzeniem Komisji śledczej, 
którs ma być wysłana do Boszyi celem po­
czynienia studyów pod nadzorem L:gi Na­
rodów.

'£ frontów .
Kimuaikat 

jMitzawsklegt sztabu geaeraiaega
Z dnia 26 lutego 1920

F r o n t  - l i t e w s k o  - b i a i t r r s k l  
Na całym francie oiywiosa działalność wy­
wiadowcza. Na odcinku pol«sk;m nieprzyja­
ciel nia baeząc na poniesie?.* w ostatnich 
walk>ch straty, atakuje nisze przycye na 
półnea od Prypeci, Ataki odparto.

F r o n t  w o ł y ń s k i :  Akcya -wywiado­
wcza i wypadowa w akoli sy Zachla d iłt 
zdobycz w jeńsach i katabiay maszynowe.

F r o n t  p o d o l s k i :  Oddziały nasze 
wykonując wypad na JałtuszU w rozbiły sto­
jące t:ui wojska bolszewickie i zajęły czę­
ściowo tę miejsjowośó. Na reszcie frontu 
akcya oddziałów wywiad o wczyah.

W  ziitęidtwie szefa aztabu generalnego: 
Kuliński pułkownik,

O PRACY.
(Ust pasterski Aroybiukppa Metropolity 
iOZEFA BG.CZEWSKiF.GO roku wojny i920).

W  nieustannej trosce o dobro wier­
nych podległych jego opiece, a zarazem w iy- 
wem odczicm i zrozumieniu ztosunków — 
Nsiprzew. Ke. Arcybiskup dr. Bilczewski wy­
dał świeio orędzie Pasterskie, w którem na­
wołuje do pracy, jako jedynej i najpewniej­
szej deski ratunkowej wśród powszechnego 
rozbicia po wojaie. W  niej to, w powsze­
chnej, niezmordowanej pracy, ukazuje nam 
cudotwórezynię, mjąną na zgliszczach i gru­
zach wznieść gmuth nowy pomyślności po­
wszechnej, Ojczyźnie umiłowanej dać silne 
p dwLlmy, ubcipieezyć ją, wzbogacić, uczy­
nić niezależny.

List pastareki stwietdza nz wsUpie, ża 
pomimo wszystkie przer wojnę wywołane 
nbytki, zostało jeszcze tak wiele zdolnych 
rąk po naszych wsiach i miastach, ii »o- 
winuy wystarczyć, jeśli ja i nie na obfite, to 
w ńailjiu  tBL'6 na dostateczne zaopatrzenie 
ludności przvnajaiej we wszystkie przedmio­
ty pierwszej potrzeby. Skąd więc płynie obe- 
ctz  nirdol.. ? Kto mu duszę otwartą na to, 
co się dotoła niego i w spiłec-.eńztwie dzie­
je, nia tnoie nia widzieć, te obok p ska.- 
stwa, prrjk-pjtwa, lichwy, łspouiiictwa, n&j- 
główoiajaią przyczyną zła jo-t próź. lactwo, 
lenistwo. Btecz niestety pewna, ie  »ą u nar 
ladzie, co obcą iyś jak p ^cy niebi<^ey, zen- 
diej tylko pr*cw, eo w chwili, gdy Bpiłe-
c .i - i ł tw  w najwięksiejejest potrzebie, urzą- 
śziją skamieniałem aeraem bezrobocia d o  

wai.ch i miastach. Prawdą tei jest, ie  le­
nistwo rgarnę-o n<e tylko robotników rę- 
cznyeb, ale oplotło wszystkie stany, i>e we 
wszystkich zarodach obniżyło się pocfucie 
cbow ązkowości, ie wozjs y pracują mało 
wydatnie, jakby z łaski pańszczyznę odra

Łacliiskli otwory Kochanowskiego
w nowej azafclo polskiej.

Zaposieili to lcpizych czasów, gdy z 
odzyskaniem bytu niepod'cgłego irracamy 
cezy ku naszej wielkiej przeatłośń i naj- 
wię^szetnu poecie Polski niepodległej. W prze­
ciwieństwie do skłębionego dziś jeszcze nad 
naszemi głjwami horyaoutu, rozbłyska fala 
pogody i radości iyciz, jrką w bujniejszej 
formie cbyba tylko u włoskich cinąuen can- 
tystów podziwiać moiemy. Pełnią tęi-nią 
poeaye łac ński^,Kochanowskiego, przyodzia­
ne świ ie  w szatę polską przez Jal aaa Ejs- 
m snd*J)-

Przekład ten nie jest pierwszy. Poci t 
ttk i to dobry dił Brodz ńrki, Za nim po­
szedł Syrokomla, W trzechsetną roczmcę 
zgonu poety, przełoiyt te wiorsie dla wyda­
nia pomnikowego T ofil Krasnosizdski. A ’e 
Brodziński ograni zył się tylko do elegij i 
ty nie wszystkich. Syrokomla, który posta­
nowił go uzupełnić, nie szedł wiernie za 
oryginałem.

Krasnosielskugo ptz dkł d jest k m- 
pletny i w ieny, ale prozaiczny. Ejsmond 
przełożył w-iystkie utwory i przełożył je 
wierszem. Język jego piękny, wiersz popra- 
wry. Poniec at za podstawę obrał sobie 
prz^kłud KrasuosietsriMro przeto i w ukła­
dzie i-izie zasadniczo za t: katem Józef z Przy­
boro .skiego, pod którym Krassosulskl umie­
ścił swót prie 'ład w toińe III. wydauia 
pomnikowego. elegiami idą foricoe-iia, 
nazwane przez £ . fratzkami, liryki jako

i) przedkład łacińskich utworoi* Jana 
Kochanowskiego z Czarnolasu. Warszawa 1919.

„pieś/ii*, epinicion, ale już eyithaiamion 
zaliczył E, do , wierszy różnych", jak to 
u e iy r ł i Syrokomla.

Większ9m odstępstwem ud wydania 
pamnikowegc jest przeniesienie wiersza de­
dykacyjnego „Ad lectorem" z naczółka ele­
gij do foricoeuiów,

Tłumacz illegł złudzeiiu przez wyiaz 
„nugae", oddamy przez Krasnosielskiegc wy­
razem „fraszki". Od Katulla, który dedyku 
jąe swój zbiorek poezyj Kornel'nuowi Ne- 
posowi nazwał go nnugaeu»  błahostki, po- 
wtanają to okres enie swej twóieiośei i  wię- 
cej lub mriej szczerą skromnością różni da- 
dykarci. Myl łby się, ktoki wierzył w zby­
tnią skromność poety humanistycznego. Kwa­
śno zrobiłoby się i Kochanowskiemu, gdyby 
ujrzrt na zbiorze swoich poezyj nalepioną 
etykietą „brudnie", którą obdarzył je Syro­
komla, oddając tym wyrazem znaezeme sło­
wa „nugae",

Oddając swoje poezje do użytku ogółu, 
okrywa się właściwym humaniści# nimbem, 
w którym nic wiedzieć l ie  chce o „auut itt, 
zdolnycn co najwyżej do ataków na poetę, 
% myśli tyiko o tych wybranych, którzy ko- 
ch-.ąc się w poeryi rozumieć go będą.

Dedykacja wróć ć ma w przyszłem wy­
daniu na swoje miejsce naczelne, diJtąd z 
woli poety należy. Pomiędzy forieoenia do­
stała aię przez pomyłkę i zasłoniła sob^ 
właściwą dedykasyę forieoeuiów, która tłu­
maczy ich istotę.

Nie są to „fraszki", które u Kocha­
nowskiego stanową osobny rodzaj, Zazwy­
czaj oddają je wyrazem „dworzaski", bez 
bliższego określania znowu tego słowa. Ze 
to nie „fraszki", ostrzegł Kochanowski pod­
tytułem „euigrammatum libeliai". A  wiec 
mówiąc o foricoeniach, trzebi sięgtąć do

owych napisów wierszowych na darach dla 
biesiadników, owych „zenia" i „spopboreta1, 
z których Martialia stworzył epigram, ro­
dzaj literacki o znanej budowie i końeowem 
zacięciu. Związek z biesiadą zaehowały fo­
rieoenia i w nazwie i w treści.

Kombinaeya dwóch w ym ów  (foris *}- 
eoens) zmodelowtna podług słowa epinicien 
znaiduie pełne co do treśei wyjaśnienie w 
dedykacyjnym wierszu do Piotra Myszkow­
skiego :

„Q ii coenare domi musts adesąue poetam 
Ipsum, Myicoyl nou retioende, Tstaj,
Accipe iure tira fo icocu.f dabita mensis 
Non Agsnippaco f.nte aed hausta cado".

To wiersze poezęu pod caubaieniem 
wina przy stole biesiadnym i dla biesiad 
przeznaczone, jak tu wkońub dedykacji poeta 
wyraźnie akcentuje:

„Iater Tina rolunt abria ecripta legi".

N>e wszystkie hie«iady im sprzyjają, 
ale tyiko takie, jak Myszkowskiego: „ uis 
debita menois", nia całkiem trofaie oddaue 
przez Krasnosialskiego „która za twoin sto­
łem powstały", co przejął i K  „urodzone 
za Twym stołem". Biesiadom Ibika przygo- 
■ia (ar 20) cieukość wina:

„Si eoenitare yis prdtae et crebro
Potare apud ta.,.“ — eo w zgrabny 

wierszyk E. ujmuje:

„Jeśli prsgnim  móy Ibiku 
by synowie Apollina 
często z tobą ucztowali 
y spiisli twoje wina —
f * • I • i I i I I I

Precz z tą lurą, precz z tą wodą! 
Niedt żadna z nieb natchnienia.

Abo ebeemy być trzeźwymi, 
my, synowie Apollina, 
lub jei li pić, Ibika, 
to iul n-prz^dnieysze wmau,

Dobry cl. zaproszeń oczekuje poetz i żali 
się, ie nie sa częstsze: (nr. 82) :
„Turde procsdunt forieoenia nostia, Fabuile, 
Quid mirum? cuenat saapa poeta domi".

Żywiołem twórczości .i życia, jest dla 
poety biesiada i wino, Wyznaje to otwarcie 
pod nr. 12:

„Quac num dicuntur conviria combibis olim 
Dieta puto: hoc si ąiidem symposium est

[proprie.
Afiinis genumum inrertit litera sensum.: 
Ni fais id easa putet rirare quod bibsre".

Grę stów oddaje E nie zupełnie szczę­
śliwie za Krasnosioldkioi przez „zażyłość — 
zapiłość". Nie w tem tkw; sedno pojęciz 
„symposium", którs już Gieero persyńowat 
przeuoroii. Sym^osion w dobrsnem gronie 
ja»t dla poety bumznistycmego chwilą pod­
niety, w której czuje się wyższym pun>d 
„profinnm lulgus" filistrów. Z tej wyżyny 
rzuca, szkodi. te nie dość zrozumiały, grom 
w dwuwierszu „la  Postumum" (nr. 51 j :

„Hoc pergraecari est, inquis, cum Postume
[potas:

Perło des sari est notius et pstrium",

Ejsmond idąc ss Krssnosielskim, który 
upatruje w „pertedesesri" związek i  wło­
skiem „tudusco" —  Niemiec, z owego 2-n 
wierna robi uaitęrująey P mio wiersi;

■M C SxjxaaB aM oatB M B c»nninB i3saB s«D S-— m ■-------  as-, tt ■w
jfrsaw odnlk  aaukowy 1 literacki", dodatsż m ies ięcy  otrsymają tylko”oało- 

1 pćlraeuif abonenai „Gbuely Lwowikiej1* m  połowę roosnej prenumeraty tj. 60 K. (43 lik.) 
»Pr*ewvĆjlm-  osobno prenamerowany _o«tuj® 130 K. (84 Mk.)
Liety 1 przesyłki rękopisów naisśy pneeyłaó do Reducoyi „Przewodnika8 pod 

adresem: Lwów, al. Watowa Nr. 81. Ł piętro (nad mezaninem).

Geny ogłoizeń (anonsów): Wlsrn Lonpur. 7 łamowy* iub jego miejsee fO J. 
(66 fen.), tabelaryczny 1 liezbt. 1 K. (70 f.) — Drobne ogłoszenia po 30 bal, 
(31 fen.) od wyrazu, tłuity  ̂ drakiea. podwójnie.

Naueelam 1 nekrologia p< i  K. 60 b. (1 Mk. 76 fec.), po kronioa i komunikaty 
4 K. (8 Mk. 80 f.), za wiersi 4 łamowy lab jego miejioe miary nonp&r.

jgłoezenia w Dziennika wnędowym po 1 K. (70 f.), tabelaryoiue 1 liczbowi* 
po 1 K. 30 h. (84 fen.) za wiersi uonpar. 4 łamowy lab jego nuejeoe.

WezjstUr ogłoszenia przyjmuje Adminiitraoya „Gazety Lwowe daj", Lwów, 
Podwalr i. 8n w godźiLaob od 8—3 1 od 4—6 i Reklama Prasowa, Obonixaiyzna 7,



biają, Równocześnie i wielką szkodą dla de* 
bra powszechnego obn.żyła się w duszy 
wieia wartość pracy um jiło f?ej, kióra, zlek- 
cewaiona. zepcnnięta jakby \ kąt, bywa nie­
jednokrotnie gorzej wynagradzana, m i n ;j- 
grubszy nawet trud ręczny, fizyczny.

Jeśli zaś lenie-iwo jest największym na­
szym szkodnikiem, jeśli tytko za woj ona i po­
trojona i zgodna praca może nas (tratować, 
to wszyscy, &lOryin Polska mila, winniśmy 
pod ąć walkę z zaraią próżniactwa i stać się 
najgorętszymi ap stołami sumiennej, najrze­
telniejszej pucy.

Boznm przyrodzony wskazaje, ie  każdy 
człowiek bez wyjątau przeznaczony jest na 
pracę. Wlanie, sity duszy i e—ł . , rozwijają, 
doskonalą się tylko ćwiczeń em, pracą; mar­
nieją zaś, obumierają przez zastój, p ióżao- 
wame. „Człowiek r„a.» sę  na pracę, jak 
ptak na latanie", głosi Job. Ślicine to jear, 
powiedzenie, P.zedstaw a mi&nowieie, że pra­
ca tern jest ala człowieka, czem skrzydła dla 
ptaka, (Skrzydła wyzwalają ptaszę z niewoli 
ziemskiej, podnoszą je w czyste p zes wo­
rzą górne; prica wyry z a  cziowidka z nizin, 
z wigzów nam ęrneści, baje władzom duszy 
wzlot ku rzeczom duchowym, ku Bogu.

Chrześcijaństwo otoczyło pracę umiło­
waniem i opiorą wspomaga wierności zapła­
ty doczesnej, należącej się rt bjtn kos i od 
pracodawcy ziemskiego, Cnrystue bliżaj nie 
określa, bo ta me może w każdym czacie 
i na k.sdetn m ielcu być równa, jednakowa 
i zalety prsedewszystkiem od ilości, od mia­
ry włoton go w pracę trudu. Chrystus sta­
wia tylzo z&oadę ogólną, obowiązującą po 
wrzyetkie wiwki i n . katd im miejscu, z któ­
rej rozum, sumienie winno aa kŁidy poszere- 
golny p zypadek wysnuć przepiey i wskaiz- 
nia szczegółowe. Prawidło to powszechnie 
opiewa: „Godzieu jest robotnik zapłaty si.o- 
je j“ t. j, zapłaty, uóią sumienni# zapraco­
wał. Zasada h sama jt dna, st .sowan* w ca­
łej prawdzie, sprawiedliwości, moie uregu­
lować wsajemnj slosonek p<acowai«a i pra- 
eodawej i zabsz^ieezyć najrównomierniej ich 
intereaa tak, ii me może być mowy o wy­
zysku, n cu tycia z kiśrcjzowiek strony.

Za Chrystusem św. P r w ł  odzywa się 
do wierni eh w Ttsaloniee, a w ich osobie 
de nszysutuh chrześc.an: ie „kto me chce 
pra.jw  ć, niechaj tez me je” . Kaiiy czło­
wiek ma tedy pożynae tylko chleb ciasny 
t. j. zapracowauy już trądem ciała jiż  mo­
zołem duCk,a, Prawo to powsze :hse dopuszcza 
tylko jeden wyjątek: mianowicie jedynie cho­
rzy. kaiecy, którzy chcą prąci wać, ;  m 
mogą, wiuni otrzymywać sa dam o pomoc 
ed społeczeństwa, gayż oao w całości da­
rów, zasobów, które di* wsrysikich swoicn 
eiłouków wz. jło od Boga, o njm&lo także 
eiąstką należną, konieczną dla swoich ehu- 
ryeh, Pi z a tern nie mSsz już dla nikogo 
zwolmama od powinnoś,,! prac/, ani dla ż»- 
dnej jednostki, am ala żadnego stanu i za­
wodu. Pracować muszą ci, co nie nie mają, 
zeby sobie chleb zasłużyć; pracować muszą

„Gdy bies adoieu, Postumie, 
zwiesz to obyczaiem greekim,
Ta saś naz7.ę twe biesiady 
kwyezaiem raezey — niemieckim.
Ten zwyczay —- lepiej u  znany 
y włamy — i k ważymy wiemy: 
bo w czasie twoiey b esiady,
Post unusie, iśsteś niemy” .

Dwuwiersz ma inwektywny charakter, 
na co wskazuje tytuł: „In Pc-tumum” , za­
tarty przez E. tłum czeniem „Do Postuma” , 
Żądło kryje się w „perti descari” , które tru­
dno bidzie łączyć z „tedesco” i językowo 
i znaczeniowo. Sprzyjałaby mu może dzisiej­
sza oryenta<’ya, ale nie czasów Kochanow­
skiego. Ci im & miałoby to być „notios” , 
a zwłaszcza „p&tri.m” ? Grot to zapewne 
zapożyczony nie z iłowniciwa salonowego, 
godzi moie w t krajne przeciwieństwo do 
„dam potas” , g iy  „notius et putruim” , od­
powiada „pergraecan” . Może nie dalekim 
od prawdy będzfe domysł, teznaezenie „per- 
todoscari* gubi 3h„ w skichś derywscyach 
spolncsonego „pedere“ . Aluzji pewnej do- 
patrywaćby się można i w kryptonimie prze­
ciwnika „Postumus” . Wówczas otymol gizc - 
w*no chętnie. Epilog w epinicion igra z 
imieniem i nazwiskiem Batorego:

„Gum Stcphf ni impositum est nomen tibi, 
[nempe coronae, 

Omen id et magni iam fuit imperii;
Idem t ro bominnm ąttod diteris ore Ba-

[ihcrrbeus, 
Flumina des<guat conajlii sita tui”.

Kochanów ki świadomie szmal początku 
nazwiska „Batory” w greczyłuic (BaS 
chociaż wiedz.Bi, te to wyraz węgierski 
(bator —  odważny).

(Dokończenie nastąpi).

Wincenty Śmiałek,

i ci, którym loo szczęśliwy włożył już do 
kolebki nadmiar dóbr ziemskich, jeśli wie­
zie odziedziczone, prze* dołączony do niegc 
trud osobisty, ma w c Jej prawdzie stać rię 
sasłaćonum dobrem ich własnem. Bóżnica 
między jednymi a drugimi jest tylko ta, że 
pierwsi otrzymują z.płatę za swą pracę z do­
łu. podczar gdy drugim wysługa sa przyszły 
trud zosi.8ła wypłacana z góry i to obficie 
i rsdobficie, I właśnie dla tego, że wysługa 
ich zosw a im dobrami ziemskiemi z góry 
aadubficio wypłacona, społeczeństwo ma pra­
wo domagać się od nieb, aby na swe b»rki 
i na swą duszę wzięli nawet większy od in­
nych ciężar roboty społecznej, puuliczue',

W wielkiej spółce dusz, n* której czele 
stoi Chrystus, dzieje wnętrzne każdej powią­
zane eą z dziejami reszty; każla jednostka 
wysługuje się drugiej jednostce i całości; 
ksżiy też w niej urząd wyższy czy niższy, 
ważay jest i wszelka pra^a, p sługa nie­
zbędna.

Prawo to służy również za podstawę 
życia, działańa tej najwięksi*] optłtczntśei 
co ludzkością się sowie, bez woględu na ję 
zyk, narotoweść, religię jej części ssłado- 
w eh. I tutrj jednostki układają się <lo je- 
duostek, stauy do stanów, ludy do ludów, 
narody do narodów, jak poszczególne człon­
ki zwyczajnego ciała ludzkiego układają się 
d j reszty czł.nków i do całego organizmu.

Gizie choćby tylko jeden stan, ehoćby 
jeden zawód usiłuje wydzielić, wyodrębnić 
się z całości, gdzie choćby jeden estonek sa­
molubnie wyłamuje się z ped prawa powsze­
chnej wzajemności, tam zespół zaćzyn* chro- 
«, ( , chorzeć, a z całością i w całości chc- 
rej cierp, marnieje także zbuntowany czło­
nek. Przeciwnie, całość społeczna i każda 
jedaostka ma memylnie zapewnione’ wszele- 
k„e nskż-ie jej d^bro dachowe, moralne, n.a- 
teryaine i jeśli k«żiy członek tak wyższy 
powołaniem, stanowiskiem, jak niższy, zna 
tylk j jedno święto współzawodnictwo, to jest: 
aiy lepiej, ofiuniej, wytrwałej niż wsz/sey 
inni wypełnić swoje obowiązki na srczęście, 
uwielbienie eałaj rodziny ludzkiej.

Na k żiy kawałek chleba, k tójyd i ust 
zanosimy, złoż/ł się pot, trud anionów i mi­
lionów prąci w. iitÓK umysłowych i fliyezaych, 
podobnie w ka iljm  innym środzu spożyw­
czy m i w każdym kawąłau odzienia naszego 
streściła, skrystalizowała się praca eałej lu­
dzkości. To samo powiedzieć trzeba o każdej 
do*rt>j isujżee1 w której mies.crą się wska­
zań a dla ludzkości, jak ma ulepszyć naucza­
nie w swoich szkołaeh niższych i wyżiijeh, 
jak poprawić stosunki swoje gospoaarcze, 
socyaine, polityczne, międzynarodowe. Itaka 
książka wytworem jest mc jed jego tylko 
człowieka ani nawet jednego pokolenL lu­
dzkiego, .ie  wszystkich pokoleń, które'nas 
wyprzedziły aż do pierwsi*Q pary ludu, co 
wyszła wprost z ręki i z serca Stwórcy.

Pr<ica uezciwa każda, umysłowa jak 
ręczna, jost czcigodna i keni&ctna; oba ro­
dzaje przenikają, uzupełniają się nawzajem. 
E-żuy korzysta z pracy wizystk-ch, więc też 
każdy winien z dorobku pracy swojej wra­
cać społeczeństwu przynajmniej tyie, lie r, nie­
go bierze. Kto ze wspólnego mieniL społe­
cznego tylko bierze, a nic nie daje, chcś 
m że, tea złodziejem, rabusiem jest społs- 
c nym. Nikomu f m samem me wolno za­
słaniać się, żyć jedynie zasłjgą i.woichprzod- 
Rów. Wobec Bugą i ludzi ktżdy tylko o tyle 
jest czeusś, o ile osobiście jest kimś. Aby 
ześ być osobiście kimś, ezyh aby osobiście 
coś znaczyć, .staieje tylko jedna droga — 
drega własnej praey, osobistej zasługi.

Za każdą pracę osobistą należy się ro­
botnikowi zapłata, Ltó-a musi być dostoso­
wana do wyłożonego trudu, do jego wydaj­
ności, a n*mniej do potrzeb godziwych ro­
botnika i je*0 rodziny.

Sie każd. praca m.ż b jć  uałfżma nr 
m źdego. Należy uz zględnić zdolności, siły 
rcboLhika. Osobńbm ustawami winne być 
chronione siły dzieci, kobiet, Takżj ud ro­
botnika dorosł.ge yie wolno żądać pracy 
nadmiernej. Gtaaicą jstateczuą w oznacze­
niu godz-n pracy musi być wzgląd na zdro­
wie robotnika, a niemniej na doWo ogólne. 
K. i demu robo'nikowi nBleży się przerwa, 
odpoczynek w pracy, sby mógł odświeżyć 
swoje siły i miał ci ai na zabezpieczenie 
wyższych swoich potrzob życiowych: ia  
kształcenie, uświęcenie swej duszy, a także 
na godziwą rozrywkę. Z tego względu Ko­
ściół ustanowi! nawet w dawniejszych wie­
kach obok niedziel licznie.sze święta, bo z je­
dnej strony wysurcziła reszta dni roku na 
wytworzenie lostaUeznego dis wszystkich 
chleba, a z drugiej duchowieństwo potrze­
bowało więcej c .łju  na ucbrześcijaniente 
warstw ludowych które świiżo dopiero od­
wróciły si? °d zabobonu i objfeiaju pogań­
skiego. Diiś tdwrotn ie Ko có ł, najlepsza 
matka, gdy dzieci jego wołają, it niedostaje 
im chleb*, że nie mogą sprostać gospodar­
czej konkurencyi innowierców, którzy w swo­
im roku kalendirze«>*k więcej niż katolicy 
mają dni roboczych, dziś Kościół ten zmniej­
sza liczbę świąt, Ząd* tylko w zamian za to, 
żeby wierni podwójnie gorliwie święcili 
wszystkie inni pozostałe d ii świątedus,

A  więc pracujmy wszysey, pracujmy 
dla shbie, pradujmy dia arugich, pracujmy 
dla wszystkich. Do pracy rsdossej, wydatnej, 
sumiennej, wytrwałej, punktu sinej wota Bóg, 
wzywa naród, wtywa Ojczysua, która ostać 
się moie silna, niezależna tylko jytęioną 
wydajną pracą wszystkich swoich dtisci, 
Powiedział mąż zuakomity, ii sto bitew wy­
grał, kto mciołem swoim sprLwił, ie  dL’ tł- 
ka z^emi, która przedtem wydawała tylko 
jeden kłos, teąaz rodzi ich dw* Powiedze­
nie to stosuje się do wssystkich p'scow»i- 
ków umysłowych i ręcznych, którzy w szko­
le czy warsiacie, w urzędzie czy Handlu, 
w biurze czy przcmyJlt pracą s>oją podwa­
jają a loje insrodu zasoby, bogr twr, Każda 
na^ZL rodzina, każda szsoła n ech będzie 
kraewioieiką rozsaduiezką umiejęlnsj prany, 
Za największy tytuł chwały uważajmy imię 
człowieka pracy

B-omisye sejmowe.
Korni jya prawnicza u^hr. >ltła projekt 

ustawy o zmianie postanowień ustawy kar­
nej w Małopnlsce i ustanowione.' referentom 
posła Gwiteowskiego. Komisya ucuwaliła t o 
referacie dr. Łiebermaaa projekt ust-wy 
przyznają?* j ofieerom i żołnuizom formacyi 
Wojaka Polskiego prawo noszenia jako m - 
zr.ska dotychczasowych pseudonimów, pod 
którymi się w wojnie zasłużyli. Referentem 
wybrano Łiebarmana.. Wniosek po ł* Suli- 
gowskiego o przedłużenie terminu do za­
skarżania umów wedle art. 1673 kod. Nap. 
został po dyskusji odesłany do Ministerstwu 
sprawiedliwości z żądaniem opinii, czy zl- 
ctudi* warunki do wydania takiej ustawy, 

Komisya administracyjna wysłuchała 
referatu dr. Buzka o samorządzie wiejskim 
i rozpatrywała zasady ustroju adminietncyj 
nego w Polsce. Bozprawa toczyła się około 
zagadnienia, ezy należy powołać do życia 
duże lub małe wojewódnt.ra, powiaty i gmi­
ny oraz nad zakresem ich działania, itząd 
wniósł * pi wadzeo e gmin zbi rcwych, a 
referent wypuwiedział się ra gminami ma- 
Lmi. Dyskusja wyczerpaną nie została,

Komisja robót publicznych prowadziła 
ogólną dyskusję u-d uruchomieniem robót 
w szctugóluwści w przemyśle budowlanym. 
Przeprowadzono dyrkusyę z powodu u; it, 
łatwionsgo dotąi ptzez Rząd wnionku posża 
Malinowskiego, zgłoszonego w iis^opstiZie 
z. r, i rozpatryt-ała brak cennika oraz po- 
stanowiłc rzecz roztrząsnąć n specyslsem 
zebraniu w obecności przedstawicieli Mini­
sterstw aprowmcyi, skarbu, przemysłu i han­
dlu, Ministerstw, b- dztelmey pruskiej i za­
rządu ziem wschodnich^ Komisja upoważni­
ła przewodniczącego do spowodo«,azia Mini 
stentwa cprawiedińrośoi do przyspieszenia 
opracowanfa ustawy o walee z lichwą,

KomiByi wojskowa rozpatrywała na^ły 
wniosek p, Witosa o oględrmaeh lekarskich 
nutek i' aióstr osób reklamowanych od słu­
żby wojskowej. Djskjsya nie została wy­
czerpana, a na ksetępne posiedzenie pos.a- 
nowiono zaprosić przedstawicielu Minist3r- 
itwa spraw wewnętrzirynh. W toku dysku­

s ji wyrażono ubolewanie, że sprawę tę pod­
niesiono 4 »  plenum Bejmu, chociaż zebranie 
komisji wojskowej miałc być poświęcone 
tuj właśnie sprawkę.

Wnioski konstytucyjne.

Komisja konstytucyjna pyełucbała wy­
jaśnień co do wyborów do Sejmu r t  Pomo­
rzu i przydzieliła pizewudjic^ąeemu referat
0 wniosku posłów Maślanki i przystąpiono 
do obrad nad rozdziałem konstytucji doty­
czącym władzy prezydent. Republiki.

W kwectyi czy prezydent Republiki 
mt być naczelnym wodzem, wpłynęły cztery 
wnioski. Wniosek p Dutauowicza: Prezy­
dent. Republiki 'ost zarażam najwyższym 
zwierzchnikiem e łzbrojnych Pań,s wa. S/ra- 
wa dowództwa wojskowego i kierownictwa 
operacjami wojaków imi na wypadsk wojny 
ustala presydent Republiki nt wniosek mi­
nistra spraw wojskowych, który ta akty 
związane z dowództwem w czacie wojny, 
jak i z . wszelkie sprawy kierownictwa woj­
skowego, odpowiada przed Sejmem. Wnio­
sek p, ku. Kaczyńskiego: Prezydent Repu­
bliki jest zwierzchnim wodzem sit zbrojtyuL
1 rozpo ządz ni mi w czacie pokojt. W cza­
sie wujuy prezydent Republiki mianuje na 
wniosek miaiatra wojny naizeluego wodzu, 
któ/y jest cdpowled.uiny przed Sejmem aa 
operacje wojenne. Wszystkie akty zwierzch­
niego wodza wymagają kentrasyguowania 
m niatri. w ijny.

Wniostk p. Niedziałkowskiego: Prezy­
dent Republiki rozporządza siłą zbrojną 
Państwa i jest f o  naczelnym wodzem. Wszel­
kie auty prezydenta, dotyczące wewnętrznej 
organizacji am ii, jej składu, ruchów pod- 
issa.wcjiy, winny być *°ntrasygnowane przez

>uiinistra spiaw wojskowych. W razie wojny 
prezydent albo sam o d , ja uje w drodze uktu 
za podpisem prezydenta ministrów i mini­
stra spraw wojskowych bezpośrednio naciel- 
ne dowództwo armii, albo też mianuj# sa 
kontrasygaaturą ministra spraw wojskowych 
naczelnego wodza tej armii.

Pocusjrretars stnnu Wróblewski przed­
stawił jako memoryał do dyskueyi propozy­
c ję :  Prezydent R, P. .est naczelnym wo­
dzem wstystkich sił zbrcinyah Państwa i 
roiponądta armią i flotą. Dekret prezydenta 
Łf P. kontrasygnowau/ przez ministra wojny 
usianawia kierownictwo operacyj wojskowych 
na wypadek wojny. Minister spraw wojsko­
wych odpowiada sa konstytucyjni - wykony­
wanie prerogatyw prezydenta R. P, tym ar­
tykułem przewidzianych. Wnioski te przy­
dzielono podirouiiiji do rospatirenio,

Komisya ustaliła dalej, że prezydent 
R. P. ma prawo łaaki, akta amnestyi jednak 
odbywają się wszakże w droćze ustawodaw­
czej, Prezydent wysyła przedstawicieli pań- 
rtwa do państw obcych, przyjmuje ich przed­
stawicieli, zawiera ugody z innymi państwa­
mi, ale tt przed podpisaniem podać ma do 
wiadomości Sijmu Zgody Sejmu wymagają 
ugody handlowe, celne i umowy, które trwale 
obciążają państwo pod względem finanso­
wym, albo zawierają przepisy prtwne, obo ■ 
wiązujące obywateli lub wprowadzające zmia­
ny granic, oraz traktaty. Prezydent moie 
wypowiedzieć wojnę i zawrzeć pokój tylko 
za uprzednią zg idą Sejmu,

Słowacy do Polski.
Ks, Stefan Mnochel i Franciszek Bun- 

gier sekretarz słowackiej parlyi ludowej 
wnieśli memoryał do Sejmu i Rządu Pol­
skiego w Warszawie, w którym proszą o 
wstawienie się do państw ezwó-porozumie- 
nit za srodze pokrzywdzonym w czasie kon- 
fareaeji pokojowej p-miniętym narodem sło­
wackim. Domagają się : 1. Ssmostsnowienia
0 sibie jato o nąrodz.e wolnym, gdyż wsku­
tek intryg i falezy wych rek cyj czeskich pod­
czas kinftrencjj pokojowych, pominięto ich
1 zupełce nie pytano, I i  jakiego państwa 
chcą nabiec. 2. Plebiscytu za samodzielną 
i niepodzielną S owaczyzi! 3. Stwierdzenia 
fantów gwałtów czeskich p >d względem kul­
turalnym, goepodarczym i religijnym, moty­
wując to więzieniem ks, Hlursi, Floiyana 
Tomanka i wielo innych, aresztowanych i 
więzionych w Igławie, Tereiynie i t. d., 
wszystkich jedynie ia przywiązanie do na­
rodu słowackiego i za obronę praw tegoż:
o.aa domagiją się stwierdzenia faktów wy­
pierania języka słowackiego w szkołach śre­
dnich i narzucania posłow czeskieb, a braku 
możności wybierania słowackich, 4. Proszą 
Rząd Polski o wyjednanie swoim wpływem 
jizeprowidzenia plebiscytu i o pomoc w walce 
przedwyborczej przeciw gwałtom czeskim, 
jak równi aż za wstawieniem się za uwięzio­
nym ks. Hhnką.

Likwidacye austn - polskie.

IBol, Btitrmen donoszą, ie pod przewo­
dnictwem sekretnrsi. stanu Zsrdika udaje uię 
M  b, m. d-ńegacya nądu acstryackiego do 
Wanzawy celem narad m d prze/rawadze- 
niem likwidacji istniejącego ausiro-pclskie- 
go układu kompenzacyjaego, względnie nad 
zawarciem nowego uLłauu. W skład jej 
wehodzą przedstawiciele handlu, komunika- 
cyi, aprowizacji i obrotu towarowego. Ze 
strony polskiej udają się do Warszawy dr. 
Krupski, jako prz ewodniczący polskiej misyi 
handlowej z p Gallem i referentem Wo- 
melą.

Bandyci czescy.
Poza dawną linią demarkzcyjrą ruch 

bandytów czeskich przybiera coraz groźniej­
sze rozmiary. Wczoraj w nocy o godz. 1-16 
dokonane zamachu na urząd parafialny ewaa- 
celu.li w Błędowicach dolnych. Rzucono do 
kancelaryi urzędu 3 gnhaty ręczue, i  Któ­
rych jeden nie eksplodował a wybuch dru­
giego zdemolował całe urządzenie, nisrcuąs 
okna, Tej sm ej nocy nodobny um ath wy­
konano na restaurację Franciszka Biedronia 
w Suchej dolnej zs pomocą granatu ręczne­
go, utórego wybuch zdemolował ouna w sali 
szynkowej, Dziś o godt. 3 popołudniu wyje­
chała tam komisya międaje-jUcii iwza dl« 
tiwierdlenia tych wybuchów.

Wczoraj miało i lę odbyć zebranie 
.Ogniska* w Dąbrowie w charakterze ze­
brani# towarzysk iego mieiseowej intelig ncyi 
polskiej w hotelu „wersowym1. Zebrani# 
hit mjgłe jednak przyjść do skutku, gdyż 
bojówka czeską zagroziła dzierżawcy hotelu,
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ie hotel idemoluje i urządzi pogrom tak jak 
w Lazsch,

Bunt w  Kownie.

Wybuchła w Kowara rewolucja woj­
skowa, Jednym a powodow buntu aUeyonn- 
wantij tirnie załogi, było niawypła ecie żoł­
du zaległego *» ętyeseń i luty. Zbuntowana 
oudt-iiły torga«.jivwaiy rady żołnierskie i 
wybrały delegatów. Dnia 22 b, m wojsko 
outyaihic- rozkaz ufoimowania się w szyk 
bojowy prstd gmachem Taryby, jadzie rząd 
iifcsf^ki miał Wwjść z b ;ib w pertiaktacye,

Za namową agitatorów bolszewickich 
przybył,* eh z 2 pułku konstytającego w 
fcSawiscfl, zebrano oddziały odmówiły posłu- 
Btenbtwp, poczem po burzliwym wiecu skie- 
rowsij ogień karabinowy i kulomiotowy na 
gmaeh ministerstw i Taryby.

Kanonada trwała przez cały dzień i 
e i ł .  noc. Zbuntowana artylerya ostrzeliwała 
miasto i dworzec kolejowy.

Kiika pocisków armatnich eksplodo­
wało na dwarcu koiejowym. Zbuntowały się 
konstytające w Kownie kompanie saperów, 
kompasie samochodowe, tak samo kompanie 
instruktorów, dotychcrasows podpora rządu.

tr z e c iwko zbuntowanym oddziałem wy­
stąpił ko me ó as i ba-aiion piechoty, którema 
udało się stłumić bunt, jednakie nikogo te 
zbuntowanych nie rozbrojono i nie areszto­
wano, Według informaeyi zpłnierze litewscy 
domzgaii się natychmiastowego wypłacenia 
zaległego żolou, oraz zmiany rządu.

Buch wśród wojak litek«icieh nosi wy­
raźny kierunek bolszewicki, oraz tesdencyo 
do wyboru rad żołnierskich i zniesienia dy­
scypliny wojskowej. Ogół ońc-rów jest zda­
nia, ie wobec naprężenia stosunków między 
oiiceum a żoła-erzami, musi dojść do cał­
kowitego nieumawsnia pi zez żołnierzy star­
szyzny wojskowej, oraz do ogólnej anarchii 
w kraju,

Zapowiedziane eą jeszcze w dalszym 
ciąg i w bieżącym tygodniu zbrojne wystą­
pienia zbuntowanych, Koastytujący w Sza- 
wlacu 2 pułk litewski pod dowództwem Gło­
wackiego jest zupełnie bolszewicki. Żołnie­
rze tego pułk* rozchodzą się po wsiach i 
agitują wśród ludności na rzeoz bolszewików. 
W sferach Taryby daje się zauważyć aiiny 
zwrot w kierunku porozumienia, się ■ Polską. 
Przeciwko temu występuje energicznie były 
premier Slazewicz, oraz biskup kowieński 
Karolin, któ/y przy pomocy kleru prowadzi 
ag tacy ę w duchu antipolskim. Ogół Litwi­
nów zachowuje się biernie, czektjąc rozwią­
zania sytuacyi.

Rossya prosi o pokój.
Cziezerin wystosował do Stanów Zjedno­

czonych notę w Bprawie bezpośrednich ro 
kowań pokojowych, w której utrzymuje, m 
środki pomocnicze Ameryki i amerykański 
duch przedsiębiorczy, przyczynią się najbar­
dziej do odbudowy fiousyi. Przyjazne stosun­
ki międs, Stanami a Boss ją , będą miały 
dla obu państw wieliie znaczenie. Rząd so­
wietów niejsa żadnego zamiaru mieszania 
się w wewnętrzne Bprawy Stanów Zjedno­
czonych, a życzy sobie tylko rozpoczęcia 
rokowań te wszystkimi krajami,

Rokowania, ktere pełnomocnik rządu 
rosByjskiego Wiktor Klopp prowadził z rzą 
dem niemieckim w sprawie wymiany jeńców, 
doprowadziły do poważnego rezultatu, Biąd 
rossyjeki zgadza aię na urządzenie pociągu 
wymiennego, który będzie dwa razy tygo­
dniowo kursował między Mockwą i Berlinem, 
zabierając jeńców niemieckich do Niemiec, 
a rossyjskich do Boasyi. Ma być także otwo­
rzona Unia okrętowa Hamburg—Odesta dla 
regularnej wymiany towarów m>ędzy Niem­
cami a Bossy ą. Z Hamburga Dędą wysyłane 
przeważme'przyrządy rolnicze i maszyny a 
z Odessy zboże. Trudność polega jedynie 
w tem, kto będzie kontrolował okięty, prze­
jeżdża.ąee przez Bosfor. Bząd rossyjBki sprze­
ciwia się prawu kontroli ze strony Anglii.

Komisarz ludowy dla spraw zagrani­
cznych Cziezerin wystosował do rządu japoń­
skiego w Tokio i ambasadora japońskiego 
w Londynie prośbę o rozpoczęcie rokowań., 
pokojowych z Bossyą sowiecką. W propozy- 
cyi powiedziane jest: W chwili obecnej gdy 
wzzysikie wojska aatirewolucyjae zostały 
rozbite, a sprzymierzeni wycofali korpus 
ekspedycyjny, uważa rząd sowiecki za odpo­
wiednie uczynić ponownie formalną propo­
zycję pokojową. Ludy Bossy nie mają ża­
dnych zamiarów agresywnych wobec Japonii. 
Biąd rcB«yjski nie zamierza bynajmniej 
mięszać się w w wnętrzne stosonni Japonii 
i uznaje szczególne iatereBy gospodarcze 
i handlowe Japonii na dalekim Wschodzie. 
Bząd sowiecki gotów jest zawrzeć specjalny 
układ z Japonią, który będzie dla obu kra 
jśw pożyteczny i dodatni, Cziezerin propo­

nuje rządowi Japońskiemu natychmiastowe 
rozpoczęcie rokowań pokojowych,

Gziczerm wyatosował do rządu rumuń­
skiego i do mindetra rumuńskiego Vojny w 
Londynie następującą depeszę iskrową: Woj­
skowe przedsięwzię ie zjednoczonych repu­
blik ro*uyjskisj i ukraińskiej uwieńczone 
sukcesem czyni konieeznem tak dla Bossyi 
jak i dla Bumunii wejście w rokowania, aby 
odnowić pnjja*ne stosunki, które będą dla 
obu stron korzystne i dodatnie,

Bząd sewieefci jest zdania, że wszystkie 
przeciwieństwa międiy oboma państwami 
moini. załatwić w rodie pokojowej i wszy­
stkie kwestye terytoryalne roiwiąrać w Bpo- 
sób przyjazny. Dlatego ogłasza kosaisaryat 
ludowy spraw zagranicznych do rządu ru­
muńskiego formalne propozycje wejścia w 
rokowania pokojowe i proai o podanie czasu 
i miejsca guzie przedstawiciele obu państw 
mogliby się spotkać.

Millerand w/raził się wobec dziennika­
rzy, że stanowisko zajęte przez Badę naj­
wyższą wobec Bossyi jest może fikcją, lecz 
wielką zasługą jest deplomacyi, że jeszcze 
może stworzyć fiecyę, która umożliwia oma­
wianie ważnych interesów' bez wyrzekania 
się czegokolwiek.

Millerand oświadczył dalej, że aprzy- 
mierzeni ani na włos nie zmienili swego 
stanowiska wobec Bossyi. Propozycja mię­
dzynarodowego b.ura pracy co do wysłania 
znawców do Bossyi już przedtem była prze­
dłożona, Bada najwyższa zgodriła się na to 
i uprosiła Ligę Narodów, aby wzięła tę spra­
wę w swoje ręce. Do Bossyi będą wyzłani 
albo członkowie międzynarodowego biura 
pracy, albo znawcy. Także i w sprawie pod­
jęcia stosunków handlowych z Bosayą istnia­
ła już dawniej uchwała z 17 stycznia b. r, 
a obecnie jest rzeczą rossyjskich kooperatyw 
udowodnić swoją debrą wolę i naprawić błąd 
rtądu sowieckiego w nieprzeazkadiaaiu sto­
sunkom handlowym. O, do podjęcia ayplo- 
matycznyob stosunków obstają sprzymierzeni 
przy uchwale z 17 stycznia b. r., która po­
wiada: Non poitumm, Gdyby sprzymierzone 
mocarstwa zmieniły swoje stanowisko w tej 
sprawie, wówozas znalazłyby aię nad prze­
paścią.

Arł>. Ztę, donosi, ie  okręgowa Bada 
robotnicza w Wiedniu powzięła rezolucję 
z żądaniem przywrócenia dyplomatycznych 
stosunków ze wszystkimi psństwami a spe- 
eyalnie z Bosayą sowiecką,

Nowa flota niomiecka.
Orgsnizseya marynarki niemieckiej jest 

na drodze do zupełnego przekształceni*. 
Nowy rząd dat wszystkiemu nowe nazwy. 
Dawna marynarka wojenna jest obecnie 
Rjkhm ańne.

Riistenwthr zastąpiła jednocześnie 
przedwojenne SeebaiaiUonen i MaWosemrtil- 
lerie. Załoga owej Ktlstenwehr liczy 1 800 
ludzi w Wilhelmshdfen, 400 w CuznsTen, 
480 w L&he, 200 w Kiel; rszem około 4700 
ludzi.

W percie person*! marynarki otrzymuje 
6 marek duannie, be» względu na to, czy 
przebywa w g rnizome, czy na pokładzie. 
Na pełnem morzu dostaje dodatek w wyso­
kości 2 marek. Załogi wył&wiaezj mm 
otrzymują specjalne premie, Oelem werbo 
wania marynarzy, rząd czyni wszelkie wy­
siłki.

Obok regularnej marynarki, istnieje 
WasserschutM (polieya wodna), która jeat tem, 
czem była dawniej Hicherheitatcehr. Poddana 
była szefowi admiralicji, a obecnie podlega 
ministerstwu spraw wewnętrznych. Ma ona 
za zadanie opibkę nad drogami wodaemi, 
bezpieczeństwo transportów żywności dr gą 
morską, nakonieo w razie niepokojów we 
wnętrznych wspomagać wojsk* lądowe.

Do 1 stycznia Wasserscfmtg nosiła 
uniform wojskowy i otrzymywała żołd ma­
rynarki, Obecnie są oni traktowani na rowm 
z funkcyonaryuHzaini urzędów i przyznano 
im pensye w pieniądzach i naturze, odpo­
wiadające zarobkowi robotnika.

W ten spcBÓb arelormtrwaao niemiecką 
marynarkę wojenną. Nasuwa się jednak py­
tanie przeciw jakim piratom i kontrabandzi- 
stom stworzono tę luksusową opiekę dióg 
wodcych. W najbliższym czasie ma być do­
konana rewizyt kadr, zarządzona przez mi­
nisterstwo marynarki.

System sowietów, wprowadzony przez 
rewolucyę, pozostaje w marynarce niemie­
ckiej nadal w mocy. Na pokładź,e każdego 
okrętu istnieje rada, złoż.m* z „mężów za­
ufania*, wybranych na jeden rok z kaidej 
kategoryi załogi. Żadcia kara, wyznaczona 
przez komendanta, niema znaczenia, o ile 
nie zostanie zatwierdzona prze* męża zaufa­
nia, który czuwą nad stosunkiem kary do 
przewinienia. Ale pod tą formą demoaraty 
czną, porządek 1 dyscyplina panują w dzi­
siejszej Retchsmarine, jak w dawnej armii. 
Dach wojskowy, na chwilę przytłumiony, 
roiwija iię ponownie. Oddawanie honorów

wojskowych, zniesione w listopadzie 1918, 
staje się obowiązkiem od stycznia r. b.

Szczególnie jednak godną uwagi jest 
odezwa, szefa admiralicji von Trotha, wy­
dana do Beichs.naiine z początkiem nowego 
roku:

„Jeżeli wróg w swej żądty zniszczenia, 
wyciąga rękę po ostatnie resztki tego, co 
niegdyś było siłą i chlubą naszej flot- han­
dlowej i wojennej, powinniśmy przenieść tę 
próbę, uzbrojeni w wieraość dla sanręei 
towarzyszy poległych i silnern przekonaniom, 
że liczebna pizewaga wroga m gła nns zwy­
ciężyć tylko na czas trwania walki Miejmy 
sa oku jeden cel tylko:* przyszłość naszei 
ojczyzny i naszego ludu, Dążcie ku temu 
celowi i nie traćcie go. t oczu: wiosna roz­
kwitnie na nowo dla Niemiec;*

Ł e  świata.
‘ :  (P . a  X  )

■=. w  Paryżu pojawiła się broszura 
rossjjsk*; której autorem jest prawdopodo­
bnie Lenin, a która rozważa źweBtyę, dla­
czego państwa koalicyjna obradu;ą nad przy­
szłością Konstantynopola, skoro ten w roku 
1915 zesuł Boasyi przyznany. Bossya i dzi- 
aiaj pragnie Konstantynopola i jest zdecydo­
wana walczyć o niego.

=  Angielski okręt wysadził na ląd 
w Konstantynopolu oddział pieehtty i mary­
narki.

<oc Komisja szwajcarskiej rady naro­
dowej dis L gi Narodów, ucnwaliła 16 gło­
sami przeciw 7 przystąpienie do Ligi z tem, 
ża przystąpienie to nastąpi dopiero po przy­
stąpieniu Stanów Zjednoczonych, Komisya 
uchwaliła następnie przedłożyć radzie naro­
dowej proporye/e akceptowania zasad Ligi 
Narodów. Głosowanie nad tem odbędzie się 
w całej Szwajcaryi w pierwszej połowie 
maj*,

—= Oieska komisya konitjtucyjna przy­
jęła artykuł 1 ustawy językowej, w myśl 
którego język czeski ma być oficjalnym ję­
zykiem państwowym republiki. Paragraf 5 
przyjęto w naetępującem brzmieniu: N*uka 
we wszystkich szkołach, które będą utwo 
rzone dla narodowych mniejazośoi, będzie 
się odbywLła w języku tych mniejszości, a 
insiylucye kaltuialne, tworzone dla tych 
szkół, będą aię posługiwały swoim językiem 
jako językiem uizęitowym.

■k  Słychać w wiedeńskich kołach po­
litycznych, ze zanosi się na nową manife­
stacyjną notę, do której przyłączą aię także 
państwa sukcesyjne z wyjątkiem Węgier, 
Nota ma zawierać oświadczenie, że powrót 
Habsburgów na jakikolwiek tron, a w szcze­
gólności sa tron -węgierski jest wykluczony.

=* Konferencja ambasadorów uchwa­
liła, by miasto Kłajpeda było dyplomatycznie 
reprezentowane przez francyę.

«= Konferencja ambasadorów uchwaliła 
wezwać Niemcy do odpowiedzialności z po­
wodu zatrzymania pociągów z Cseeh i do 
Ozech. Przedstawiciel Czech podniósł w swem 
zażaleniu, że Niemcy naruszają traktat, prze­
szkadzając kursowaniu pociągów.

—= Komitet związku zawodowego kole­
jarzy paryskich postanowił dziś przedpolu 
doiem natychmiast zastanowić pracę.

—  Wedie doniesień z granicy finlan­
dzkiej założyciel i przywódca finlandzkiej 
partyi aoc;al.-demokr*t. Otto Kunsmeu zo­
stał. na rozkaz rządu aresztowany i roi- 
ctriełany.

«= Deuikin utworzył nowy gabinet de­
mokratyczny na ktori go czele stonąl b. pre­
zes zgromadzenia kozaków dońskich Miel­
ników,

■b Członek londyńskiej Izby handlowej 
Bobert Barton (si .funer) został za wzywa­
nie d . gwałtów przuz sąd w Dublinie zasą­
dzony na trzy l&ta robót przymusowych.

*  Bząd angielski odpowitdsnł na 
notę iządu francuskiego w kwestyi węgier­
skiej w tym duchu, ze rzeczowe założenia, 
z których nota francuska wychodzi, nie od­
powiadają faktom. Kwestye materyalne, które 
■ą w nocie rozważane, będą przedłożone ko­
misji reparacyjnej.

—  Obradująca obecnie w Paryżu kon­
ferencja państw, łacińskiej unii monetarnej 
iujmoa-ała się studycwawiein zmian umowy 
i  r. 1865. łUnfcĆ4fecya zamierza zawrzeć 
nową umowę w sprawie bicia monet sre­
brnych z mniejszą zawartoseią srebra w sto­
sunku 500 do 1000 i rozważa środki pra­
ktyczne, mające na talu umożliwienie kra­
jom naletącym do unii, zakupowania fisnit- 
day srebrnych w państwach sąsiednich. Te 
zarządzenia tłum ów ruch zwyżkowy cen sre­
bra, wskutek czego srebrny frank kosztuje 
■karb fruouski o 50 pro, więcej, niż wy- 
aoii jego wartość,

**• Gabinet Proticza został przez serb­
skiego księcia regenta zatwierdzony. W skład 
aiego wchodzi 9 stzrorzdykzłów Pssicza, 
4 członków junackiego kłubu miodowego i 
8 ‘słowiańskich klerykałów. Były tymczaso­
wy poseł w Petersburgu Sahjkowicz zastę­
puje w gabinecie nieobecnego Trumb;cza. 
Nowy gzbiŁet cechuje szerokie nwigiędnie- 
nie aążeń Chorwacji, czego dowodem jest 
nominsej* Koroseca sa prezydenta autono­
micznego rządu niepodległościowego Sławo­
nii. R ąd Proticza pod względem socyalnym 
jest prawienwe-uraiarkowasy, Trzej socyali- 
styczni c łonkowie dawnego gsbiuett w skład 
nowego gabinetu nie wchodzą.

W  obronie zagrożonych praw 
obywatelskich 

urzędników państwowych!
(Hemoryał Związku urzędników polsnleh 

u anademiekiem wyksitałeenlem).

(Dokończenie).
Brak istotnych powodów, któreby uza­

sadniały omawiane upośledzenie praw oby­
watelskich urzędników fahutwowych a na­
tomiast tendeneya niedopuszczenia w ogóle 
urzędników do sprawowania funkcyj posel­
skich, uwydatniła się też w aamej atylizacyi 
przytoczonego na ustępie uchwały Komisy: 
ko&stytucyjuej, Bzecione ogranitzenie praw 
otrzymało tam bardzo szeroki zakres. W bra­
ku bowiem odmienuej, ścieśniającej defini­
c ji  w samojże odnośnej ustawie konstytu­
cyjnej, należałoby pojęcie „urzędnik* inter­
pretować jaknaigserzej a więi podciągnąć 
pod nie wszystkich w ogóle funkeyonaryu 
szj i pracowników państwowych (także 
funkcjonariuszki i pracownice), zajętych w ' 
jakimkolwiek dziale administracji, skarbo- 
wośei i sądownictwa. Z drugiej strony pod- 
aisść należy, iż okręg, w którym urzędnik 
„pełni swe funkcje* przekracza niejedno­
krotnie okręg wyborczy, I tak n. p. dla urzę­
dnika ministeryalnego lub jakiejkolwiek pań­
stwowej instytucji centralnej okręgiem, w 
którym on „pełni «we ftsktye*, jest obszar 
etłego Pańsiwa; urzędnik wojewódzki zaś 
„pełni fankejre* na terytoryum całego wo­
jewództwa. Urzędnik mmicteryalnr nie mógł­
by zatem nigdzie kandydować na posła do 
Sejmu a n. p. sędzia przy sądzie apelacyj­
nym lwowskim mógiDy (teorjtycznie!) kan­
dydować uopibro w jakimś okręgu wybor­
czy su o kilkaset kilometrów od Lwown od­
dalonym. W m sże i ewentualna poprawka 
w omawianej uchwale nie matowałaby za­
sady I Gdyby bowiem pojęeie „urzędnika* 
zacieśnione zostało do powaych tylko, ściśle 
oznaczonych kategoryj n. p. dc urzędników, 
zajmujących stanowiska kierownicze, powsta­
łyby znowu — bez' żadnych istotnych po­
wodów — nierówności między poszczególnymi 
srzędnikami czy też iuukcyonarynszami (fu&k- 
c/onaryuszkami) państwowymi a tem samem 
i dalsze niesprawiedliwości, będące jedynie 
następstwem pogwałcenia naczelnej zasady 
iównośći obywatelskiej!

Zamierzone upośledzenie eał&j, nader 
licznuj, pod względem narodowym i społecz­
nym wybitnie uświadomionej warstwy oby­
watelskiej, tem jaskrawiej występuje, gdy 
się zwazy, że Sejmowe Komisya Konstytu­
cyjna hołdije — poza tym jedynym wyjąt­
kiem 1 — bardzo liberalnym poglądom w 
kwestyi kwalifikacyj, nadających bierne pra­
wo wyborcze do .tiejmu Rzeczypospolitej, 
Prawo wybieralności do Sejmu przyznano 
nawet wojskowym w czynnej złuibie, któ­
rzy 30 lat życia ukończyli, Dwie są w ogóle 
tylko kategorye osób, którym bierne prawo 
wyborcze ao otjmu nie ma — w myśl pro­
jektu Komisyi Koastytucyinej — przysługi­
wać a to: wiględaie niedojrzali t. j. ci, któ­
rzy jeszcze nie usończyli 25 lat życia (woj­
aków. 30 lat życia) oraz pozbawieni praw 
obywatelskich na mocy Bądowego wyroku 
karnego I

Pogląd, iż należy dążyć do wytworze* 
rżenia i utrwalenia typu urzędnika • obywa­
tela, znalazł w odrodzonej Polsce powBZ&ch&e 
uznanie. Dała tema wyraz opinia publiczna, 
przejawiająca się w prasie, podkreślali to 
niejednokrotnie w swych przemówieniach 
wybitni mężowie stanu i działacze społeczni 
z różnych cbozów politycznych, a nawet 
w niektórych projektach konstytucyjnych 
uwydatnił się ten pogląd w bardio uroczy- 
g’ych określeniach. Piękne to, z najlepszych 
n-ixycb tradycji narodowych wywodzące'się 
hasło, atzłoby się zaiste pustym frazesem, 
gdyby już aama usiawa konstytucyjna, pię­
tnując urzędników, jako wyjętych z sod ogól 
&ych uprawnień obywatelskich, kłam mu 
zadała I

Ze wreszcie całkowite odsunięcie od 
prac sejmowych ludzi, którzy właśnie już 
wskutek zawodowego swego wykształcenia 
i zdobytego w służbie publicznej doświad­
czenia, znajomości prawa i struktury ip ety



cztej mogliby być na i  er pożyteczni w olbrzy- 
miej pracy bodowniczej pańatwowoSei poi 
ekiej, której Sejm Bzeczypospolitej ma nadać 
treść i kierunek, byłoby wprost sskodliwe 
dla dobra Ojczyzny,

Zagrożeni utratą jednego s najistotniej' 
szyeh praw obywatelskieb, podnoszą tedy 
urzędnicy i funkcyonaryusze państwowi wszel­
kich uategoryj ponownie uroczysty głos pro­
testu. Jednomyślność przekonania w tej do­
niosłej sprawie stwierdzają położone pod 
niniejszym protestem podpisy reprezentan­
tów wszystkich organizacyj zawodowych 
urzędników i funkcyoaaryuszów państwo­
wych dawnego zaboru austryackiego. Pewni 
teł jesteśmy, ił  nie inne są zapatrywania 
w tej sprawie wszystkich *?ogóle, na szero­
kich zieotiach polskich pracujących urzędni­
ków państwowych, a jedynie trudności po­
rozumienia się stanęły na przeszkodzie złą­
czeniu wszystkich głosów w jeden wspólny, 
potężny protest. Niemniej teł przekonani 
jesteśmy, ił wyrażone tu stanowisko podziela 
opinia wszystkich uświadomionych warstw 
narodu.

Pragnąc iłuiyć z pełni sił naszych 
Najjaśniejszej Bieczy pospolitej, jako Jej urzę­
dnicy obywatele, wsparci na przeświadczeniu, 
ił  domagając się praw równych z resztą 
współobywateli, działamy zgodnie z dobrem 
Ojetyzny, odwołujemy się do obywatelskich, 
sici-rze demokratycznych uczuć wazystkieh, 
bez róinif.y przekonań politycznych. Czcigo­
dnych Członków Najdost. Sejmu i prosimy 
usilnie o szczególnie troskliwie i oz ważenie 
tej doniosłej sprawy.

Niechaj ta Złota Księga wolności i ró­
wności obywatelskiej, którą naród polaki ma 
w niedługim jut czasie z rąk Najdost. Sej­
mu otrzymać, wolną będzie od wszelkiej 
skazy.

Żywimy nadzieję, łe zbiorowy naez 
głos, znalazłszy oddłwięk w umysłach Czci 
godnyeh Członków Najdost. Sejmu, spowo­
duje całkowite uchylenie tego, tak dotkliwie 
krzywdzącego ogół urzędników państwowych 
ograniczenia ich praw obywatelskich. W pr*a- 
ciwnym r,zie bylibyśmy spowodowani wy- 
raione tu, głębokie nasze przekonanie w tej 
sprawie przeeiwstawic woli Najdost. Sejmu, 
a gwałcącą nasze prawa obywatelskie nor­
mę, chociaiby przybraną we formy ustawy 
konatytucyjnej, jako nismoralną i małostko­
wą, a zarazem szkodliwą dla Bzeczypospoli- 
tej, wszystkimi dostępnymi nam środkami 
i sposobami zwalczać,

Lwów, w lutym 1920,
[Podpisy stowarzyszeń podamy w jutrzejszym 

numerze).

Rada miejska.
Na wczorajBzem posiedzeniu Bady, r. 

dr. W e r e s z c z y ń s k i ,  przedstawiwszy fa­
kty, jakie dzieią się na Slązku, odczytał 
następującą rezo>ncyę:

.Bada miasta Lwowa składa hołd nie- 
ugiętej odporności Polaków na Sląiku Cie­
szyńskim i wyr* Ła pewność, łe ta prastara 
Piastowska dzielnica, dzięki bohaterstwa jej 
polskich mieszkańców, zostanie jut wkrótee 
złączona w całość z polską krainą,

Bsda miasta Lwowa wzywa Bząd, by 
ułył wezelkich środków w celu obronienia 
ludności polskiej Slązka Cieszyńskiego przed 
gwałtami ezeskimi i stronniczością części 
komisji plebiscytowej,

Bada mit sta Lwowa wzywa Bząd, by 
zażądał kategorycznie rozszerzenia plebiscytu 
na zoiuie-zkzłe przez polaką ludność powiaty 
Kesimark i Lubowlę, oraz aa ziemię Cza­
decką.

Bada miasta Lwowa wyraia przeświad­
czenie, łe Państwo Polskie nie dopuści do 
sfałszowania przez gwałt i bezprawie wyni­
ków plebiscytowych na Slązku Cieszyńskim, 
Spisiu i Orawie, choćby w celu obrony naj­
świętszych praw Narodu Polskiego do tych 
ziem, sięgnąć naleiato do wypróbowanego 
oręta naszej bpbater?kiej armii.

Bada m Lwowa wzywa prezydysiu, by 
powyższą uchwałę zakomunikowało Badzie 
narodowej w Cieszynie, P. Naczelnikowi Pań­
stwa, Marszalkowi Sejmu, Prezesowi Bady 
Ministrów i Ministrowi spraw zagranicznych.

B, T e r e n k o c z y  referował sprawę 
przyznania urzędnikom i funkey on ary uszom 
gminy dodatku dr«łjłatanego, analogicznie 
do ustawy z 27 stycznia 1920 r. Ogólny 
koszt, jaki obciąży finause miasta, bez gajo­
wych i prz< dsiębioritw, wyniesie miesięcznie 
500 665 marek.

B. dr, P r ó c h n i c k i  wyraził łyczenie, 
aby na przyszłość podobne sprawy przed­
kładane teł były sekcyi organizacyjnej i za­
pytywał, dlaczego funkcyonaryuszki miej­
skiego biura kart społywcsyeh wyłączone są 
s powyższych dodatków drołyłnianych.

Prez. N e u m a n a  odpowiedział, łe 
wymienionych funkeyonaryuszek za­

łatwioną będzie aa posiedzeniu sekcji apro- 
wizacyinej.

Wniosek referenta uchwalono,

B. F  e 1 d > t ei n referował sprawę pod- 
wyiszenia opłat za piHd elektryczny, od bi­
letów jazdy tramwayami i taryfy zakłada 
gazowego. Po dyskusyi, w której zabierało 
głos kilku radnych, wnioski referenta uchwa­
lono,

Oeaę biletów i kart tramwayowych pod 
wyłszono za bilet wprost 1 Mk z przesia- 
datiem 140 Mk za karlę miesięczni, ao ja­
zdy nieograniczonej 90 Mk, do jednorazowej 
indy 40 Mk, dla młodfiety szkolnej wprost 
10 Mk, z prawem przesiadania 12 Mk, bilet 
kontrolny 4 Mk, do pociągów nocnych 
8 Mk.

Światło elektryczne, pod wyłażono : Ce­
nę prądu do oświetlenia wind i celów go­
spodarczych z 8 kor. podwyższono na 280 Mk, 
dla celów przemysłowych z 150  kor. na 
1-20 Mk, dla kinoteatrów z 6 kor. na 6Mk. 
Podwyiszono teł czynsze za mierniki.

Cenę gazifpodwyiszono bez dyskusyi: 
za gaz do oświetlania, ogrzewan:a i opału 
za 1 m sześć. 2-20 Mk, wyłącznie do mo­
torów za 1 m. rteść, 2 Mk, wynajęcie ga­
zomierzy bez zmiany.

Z referatu r. red. L a s k o w n i c k i e -  
g o  uchwalono bez dyskusyi podwyłBzyć ta­
ryfę opłat rzełaiauych.

B. C h r y e t o w s k i  przedstawił spra­
wę zmiany atatutn ogólnego polskiego Zwią- 
zku miast, którego celem jest -umożliwienie 
ryehltfjszego rozpoczęcia działalności Związku. 
Kałde miaBto wpłaci do Związku jednorazo­
wo 1 Mk za mieszkańca. Lwów zapłaci 
250.000 Mk- Zmianę tę przyjęto bez dysku- 
•yi do wiadomości.

B. K w i a t k o w s k i  referował sprawę 
zmiany programu nauki i podwyższenia wy­
nagrodzenia dla nauczycieli miejikiej szkoły 
przemysłowej. W myśl referat* uchwalono 
dodać nowe trzy pi»edmioty i podwyłizyć 
płace naaczyeielom szkoły przemysłowej i 
miejskich szkół uzupełniających.

O godz. 9 nastąpiło posiedzenie tajne.
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Ltefao, 97 M ego 1990.

Kolendom- 
S o b o t a ,  28 lutego,
Bzyu kat.: Leandra.
Sr kat.: OnyByma,
Słowiański: Cwaliboga.
Wschód słońca e godzinie 6 minut 48 

zachód słońca • godzinie 5 42 po południu, 
Temperatura e godzinie 12 w południ* 

+ 6  stopni,

—  Nnsz felieton. Baronowa O f ezy ,  
naleły do firm najlepiej notowanych na wiel­
kim rynku literackim Zachodu. Pojawienie 
się każdej jej powieści witane tam było ja­
ko ewenement. Pablirzność w lot rozchwy­
tywała edyeyę po edyeyi. Niezawsze co pra 
wda jeatto miarą wartości d»nego dzieła 
W tym jednak wypadku rozgłos należy uwa- 
łać jako zasłułony. Bar. Orczy umie tło hi- 
Btoryezno, na którem odgrywają «ię jej po­
wieści, zbliżyć niejako do dni naszych, wy­
dobywając ogólno - ludzki podkład zdarzeń, 
Jej bohaterowie to ludzie z krwi i kości; 
rozumiemy ich i ich czyny, Z pogłębieniem 
zaś psyehologicznem wiąże się akeya ogrom­
nie żywa, interesującą, nie dozwalająca ni 
na chwilę osłabnąć zainteresowania. Wszyst­
kie te zalety inwencyi i pióra bar. Orezy 
stwierdzić będą mogli czytelnicy takie w po­
wieści „Nieuchwytny Biedrzcniee".

W pierwszym odiaku Gaaety Lwow­
skiej ukażą się jotro Maryi K a ż a c k i e j  
.Listy do Kesser*. Niezwykle oryginalny 
ten utwór opowieściowy odznacza się subtel- 
nem ujęciem przedmiotu, wdziękiem i Bleze­
rem tchnieniem poezji. Sprawia wrażenie 
bukietu osobliwych kwiatów, o subtelnej, 
pastelowej barwie i odurzającej woni, Muska 
rzeczywistość lekkiem skrzydłem jaskółki 
unoszącej się nad taflą jeziora. Nawet tra-

fjiczna groza wielkiej wojny nie hamuje tego 
otu. Oiebo przesuwa się przez pożogę 

widzenie piękna i dobra, które są nieśmier­
telne, a w sercach ludzkich obierają Bobie 
mieszkanie.

— Gdaflsk^Warszawa. Deimnik Gdań­
ski donosi, ie władze zezwoliły na przywró- 
canie prywatnego ruchu telefonicznego mię­
dzy Gdańskiem a Warszawą. Oplata za 8 mi­
nuty wynosi 7 marek niem.

— Wykłady pedagogleane urządzane 
Btaraniem Poisk. Muzeum Szkolnego w po­
niedziałki, środy i piątki każdego tygodnia 
o godzinie 3 wieczorem w sali miejskiego 
Muzeum Przemysłowego, obejmują w dalszym 
ciągu następujący program: 1. marca, po­
niedziałek, Wańczura Alojzy .Szkoła i wy­
chowanie na Busi do końca XV, stulecia*, 
8. marea, środa prof. dr. Sośniuki Kazimierz

.Psychologia uczenia sięu. 5 i 6 marca, pią­
tek, sobota ks. prof. dr. Ciemniew-uri Jan 
„Kształcenie charakteru*.

— Ze Zwlązkn społeczno narodowego.
Posiedzenie społeczno-narodowego klubu ra­
dnych miasta odbędzie się w niedzielę 29 
lutego o godz. 10'30 przed pot. w .Bomie".

Zebranie członków Związku społeczno- 
narodowego odbędzie się w sobotę 28 b. m, 
o godz. I  po poł, w pokoju klubowym ka­
wiarni „Benaissance" (róg Kościuszki i Trze­
ciego Maja),

- -  Dul wielkiego postu nastręczają 
sposobność zastanawiania się nietyiko md 
sobą, ale i nad wadami społeczeństwo — a 
zastanowić się na to, aby przyczynić się do 
uleczenia niezdrowych stosunków, Jedną z 
najbardziej bolących ran, które społeczeń­
stwu zadała wojna, jeBt zdemoralizowanie 
młodzieży, a rana tern boleśniejsza, że z mło­
dzieży tej w najbliższej przyszłości ma się 
skład.ć społeczeństwu msze, Młodzież — i,» 
nadzieja i przyszłość narodu. Kto dla młc- 
dzieiy pracuje, ten buduje Polskę. Tą myślą 
powodowane grono Pań otworzyło patronat 
dla dziewcząt pod wezwaniem św. Stanisła­
wa Kostki, w którym zrzeszyło Bię dotych­
czas 129 uiiewciąt w wieka od 18—18 lat. 
Patronai ten mieści się w szkole żeńskiej 
im.św, Anny. Oelem patronatu jest wyrobienie 
u daiewcząt charakteru — wzbudzenie w nieb 
zamiłowania i poszanowania prasy, dopoma­
ganie dziewczętom do sumiennego zdobywa­
nia wibdzy i przysposobienia do samodziel­
nego uczciwego zarobkowanie. Dostarcza się 
teł dziewczętom godziwej rozrywki, jak nie- 
mniei pomocy materyalnej. Aby zbożnemu 
dziełu przysporzyć funduaiów urządza Komi­
tet Pań pod protoktoratem p. Tadeusiowej 
Starzyńskiej i p. profesorowej Bózy Łuica- 
eiewiezowej dnia 7 marca 1920 r. w salach 
Kasyna wojskowego przy ul, Fredry podwie­
czorek z bardzo urozmaiconym programem. 
W czasie podwieczorku przygrywać będzie 
muzyka wojakowa, pierwszorzędne najwybit- 
niejate Biły artystyczne przyrzekły swój 
wspóludi ał. Bufet doborowy i szereg nie­
spodzianek przygotowanych przez Komitet 
dopełni programu. —- Wobec ważności eelu 
ni. jaki podwieczorek urządzonym będzie — 
niewątpliwie publiczność zapełni sale dorzu­
cając cegiełkę do budowy i rozwoju tej hu- 
mtnitarno-oświatowej placówki polskiej,

— Zaproszenie na naradę. Podany 
przez Sieińskiego projekt, aby młodzież szkol­
na ufundowała ze składek 1 mirtowych
okręt „dzieei polskich", znalazł bardzo ży­
czliwe przyjęeie: dziatwa szkolna z nauczy­
cielstwem na ezele wprost prześciga się w 
składaniu dobrowolnych, nieraz stosunkowo 
zndCańyeh ofiar, tak, ii już dzisiaj można 
twierdzić na pewne, że do końca b r. zbie­
rze Bię tą drogą na ceł wskazany w samym 
Lwowie kilkaset tysięcy marek. Wobec tego 
mimowoli nasuwa Bię pytanie, do kogo skie­
rować te składki i w jaki sposób użyć naj­
lepiej aebranych fundnnów, aby wyniknął 
z tego trwały pożytek, t. j. aby nie zaprze­
paścić wcale poważnych kapitałów. Wszak 
dc tej pory nie wiemy, czy to ma być okręt 
woj,inny. « y  kupiecki? Dalej, kto się ma za­
jąć budową, względnie zaknpnem tego okrę­
tu? Wreszcie, jeżeli to ma być okręt han­
dlowy, kto nim będzie rozporządzał, boć — 
idzie mi eię — łe Bząd nasa nie admini­
struje flotą handlową, tylko prywatne, za 
zwyczaj akcyjne Towarzystwa.

Pragnąc gorąco te wszystkie wątpliwo­
ści rozstrzygnąć z korzyścią dla sprawy, 
ośmielam się tą drogą zaprosić P. T. Kole­
gów i Koleżanki ezko powsiechoych i śre­
dnich, a także i wyższych na zgromsdienie 
publiczne, które odbędzie się w sobotę, dnia 
28 lutego b. r. w sali Polskiego Towarzy­
stwa Pedagogirznego przy ul. Zimorowicza 
1, 17 o godz. 5 popołudniu

L. Pierzchała, dyr. szkoły wydz.
— Najechani praca anta. Sanitarny 

samochód Nr. 4063 najechał wczorij w po­
łudnie przy ul. Janowskiej 18 letnią Ninę 
Drozdowską, raniąc ją ciężko. W stanie gro­
źnym, odwieziono ją do szpitala okręgowego.

Inny jakiś samochód najechał również 
wczoraj na ni. Janowskiej równocześnie na 
2 ludzi: 18 letniego Józefa Laufer a, rauiac 
go w głowę i 9-letnią Stanieławę Stanisła­
wską, kalecząc jej nogi i głowę, Pogotowie 
ratunkowe, zaopatrzywszy oboje, odwiozło 
Stanisławską ze względu na jej niebezpieczny 
etan, do szpitala św. Zofii,

— Ka^ nieposypanyeh chodnikach 
znowu miał z miejsee dwa nieszczęśliwe wy­
padki, Przy il. Kaleozej, poślizgnąwszy się 
złamała nogę p. Paulina Michalczukowa. 
osoba 50-letnia. *

P. Teresa Tnrusowa z tej samej przy­
czyny, złamała prawą rękę.

Po udzieleniu doraźnej pomocy, odwio­
zło obie ofiary niedbalstwa stróżów kamie- 
niczmyeh, Pogotowie ratunkowe do szpitala.

— W ykrycie mundurów w ojsko­
wych. Komenda MSO Dzielnicy U. dowie­
działa się poufnie, że niejaki Joachim Wurn? 
zamieszkały przy ni. Krasickich L 7 otrzy­

muje codziennie przesyłki pocztowe 10—15 
pakunków, zawierające mundury wojskowe.

Przeprowadzone rewizję a wym.enio- 
nego i znaleziono 18 par spodni wojsko­
wych, oraz 6 bali (zaszytych w worki) ubrań 
wojskowych. Przesłuchiwany Wurm podał, 
iż ubfania te nie są jego własnością, lecz 
są zakupione przez niejaką Deborę Janczer, 
żarn. we Lwowie przy ul. Smoczej 1. 10, 
pakiety zaś przychodzą pod jego adresem, 
gdyż o to Debora Janczer go prosiła i jej 
syn po kilka pakietów do domn zabiera.

Na skutek tego tłumaczenia udano się 
z Wurmem na plac Solskich, gdzie tenże ma 
kram z nbranhmi, lecz tam nic nie znale­
ziono. Przeprowadzont bezpośrednio potem 
rewizya u Debory Janczer przy ul. Smoczej 
10 doprowadziła do wykryc a 20 par spodni.
9 bluz, 1 płaszcza wojskowego jskoteż 2 
wojakowych derek, W mie:zz«uiu Debory 
Janczer zastano 2 pomocników krawieckich 
i 1 pomocnieę zajętych przerabianiem mun­
durów wojskowych na cywilne. Przesłuchana 
Debora Janczer, oraz jej syn podali, że tak 
zakwestyonowane u nich i Wurma, jakotei 
nadejść mające ubrania wojskowe zakupili 
u niejakiego J. Baaba w Jarosławiu za kwo­
tę 186 tysięcy kor., jako muudury rzekomo 
byłej służby tramwayu elektrycznego w Wie 
dniu. O odkryciu tern zawiadomiono nie­
zwłocznie oficera dyżurnego w Dowództwie 
Miasta i Placu, orai Intendanturę DOG. przy 
ul, Ochronek 4, która poleciła mundury te 
j^ko bezsprzecznie wojskowe au.tryackie 
zająć.

Ponieważ spodziewano się, że w maga­
zynach Uriędn pocztowego znajdować się 
będą daisze pakiety, udano eię do Dyrekto­
ra tegoż urzędu i zakweatyonowano tam w 
magazynach 50 bali ubrań adresowane do 
Debory Janczer a nadane przez J. Baaba w 
Jarosławiu. Tę posyłzę zajęła również lnten- 
dinturc. DOG., która teł zarządziła energiezne 
dalsze dochodzenia w tej sprawie.

— Tajną fabrykę pupW oaów wy­
kryła policja lwowska w prywatnem mie­
szkania Izaaka Kormana. Podczas rewizji 
ujął tam inspektor policji p. Józków Minę 
Goldberg przy fabrykucyi papierosów. Ty­
toń i gotowe papierosy, wyrabiane do po- 
kątnego handlu, uległy konfiskacie. Śledztwo 
wykazało, i i  pracowało tam zazwyczaj okcło 
30 osób przy wyrobie papierosów.

— Portu  listowe w Czechosłowacji 
będzie kosztowało 30 halerzy, a pocztówka 
20 halerzy.

— Calllauz. Środowa rozprawa przed 
trybunałem państwowym rozpoczęła się prze­
słuchaniem Oaillauz co do różnych podró­
ży do Wioch. Oaillauz oświadczył, ie ze 
względu aa żonę, która z powodu słabości 
musuła dłuższy czas przebywać we Wło­
szech, zamieszkał tam Btąle i przewiózł część 
swoich papierów do majątku, Prezydent ga­
binetu Bourgeois przeszedł do omawiauia sto­
sunków Oaillauz do Martiniego podnosząc, 
ił jak z zapisków O. wynika miał on oświad­
czyć, ił Francyi prawie goni ostatkami i 
aie może widzieć aa o wojem terytoryum ar­
mii angielskiej silniejszej od swej własnej:
Z tego powodu należy zawrzeć pokój odrę­
bny. O. odpowiedział na to, że nigdy nie 
irfówił o pokoju osobnym, lecz był zdania, 
że potrzebne jeBt przygotowanie pokoju, a 
co do programu politycznego, znalezionego 
we Florencyi, który nazwano rubikonem, 
oświadczył, iż praca ta nie była ukończona, 
a wobec tego nie może przyjąć za nią od­
powiedzialności.

— Autom obil Focha sprzedano za 
74.007 franków. Jest on prosty i wygoony, 
malowany na ciemno niebiesko i: doskonałym 
motorem, Na firankach wilnmją dwie laski 
marszałkowskie skrzyżowane, Podczas licyta­
c ji  na polu Marsowem, nabył go niejaki p. 
Ormon. W Paryżu powszechnie żału ą, że 
automobil, w którym marszałek Francyi od­
bywał swe przejażdżki po wszystkich fron­
tach, nie dostał się do mureum wojennego, 
gdzie otoczono by go równą czcią, jak i ka­
retę Napoleona,

— Obelisk. W porcie nowojorskim 
w celu zamanifestowania łączności stosun­
ków amerykańsko- angiulskich, ma być wy­
budowany olbrzymi obaliik. Komitet Dorer . 
złożył na ten cel 6000 funtów ezterliagów, 
Obelisk ten będzie podobny de monolitu w 
Dorer i w Capa-B!ance-Nes.

— Rząd powietrza. Generał major 
sir Frederie Sykes, genoralny kontroler 
tngielstiej żeglugi powietrznej, miał odczyt 
w Londynie o drogach powietrznych pań­
stwa W. Brytanii, Prelegent twierdził, że 
jeśliby brytyjskie sity powietrzne tak woj­
skowe jak i cywilne zostały rozwinięte, 
zorganizowane i zespolone, supremacja W. 
Brytanii w powietrza miałaby wielkie zna­
czenie na przyszłość w podtrzymywaniu po­
koju w świecie. Supremacja w powietrzu 
zapewnia większe korzyści, niż panowanie 
na morzu. Egipt powinien być punktem wę­
złowym dróg powietrznych, prowadzących 
a Inayj, Australii i Kraju Przylądkov«go.



Dyrekcja kolei państwowych w Stani­
sławowie ogłasza, ie  ei pracownicy ». austr. 
kolei państwowych, mujący prawo swojszczy­
zny w jednej z gmin dawnego zaboru austria­
ckiego, wchodzącego obecnie w skina Bte- 
czypospolitej Polskiej, którzy po zamachu 
stanu w listopadzie 1918 r. zostali w ełuibie 
przy b. zarządzie kolei ukraińskich, a którzy 
dotychczas nie wnieśli sinej lub pisemne] 
prośby o dopsszczenie do służby p.zy P, K. 
t*„ mogą to uczynić jeszcze obecnie, naj­
później jednak do dnia 15 marca b. r. wlą 
cznie,

Pcdań wniesionych po upływie powyż­
szego terminu nie będzie się wcale rozpa­
trywać. __________

JT. r .  Z, 1 . w spranie grudniowych 
oepntatów dla pracowników państwowych, 

j. Ha liczne pisemne i telegraficzne zapytania 
oznajmiamy, łe mąki deputatowej za gru­
dzień 1919 nie możemy na razie wydać z 
tego powodu, ponieważ zredług relacji mły­
na .Józef Thom i Syn*, gdzie zboże prze- 
Utużbne na deputaty, oddane zóstała do 
(mielenia, eały zapar tegoż zboż& w ilości 
^1 wagonów, zabrał bez naszej wiedzy lwow­
ski miejski Zakład aprowizacyjny.

Otrzymaliśmy' wprawdzie później ze 
strony tego Zakładu przyrzeczenie zwrotu, 
dotychczss jednak oddano nam wszystkiego 
jeden wagon, tj. 11.218 kg. m>-ki które wy­
daliśmy zgłaszającym się delegacjom ze Zło­
czowa, Stanisławowa, Peczen żyna i Horo 
denki. — W miarę dalszych zwrotów, bę­
dziemy natychmiast zawiadamiali poszcze­
gólne staeye edbiorcze i wzywali je o przy- 
uycie po odbiór.

Tekstylia, skórę, cukier i kaszę jęczmien­
ną wyasje się.

> Dyrencya N. U. Z. A.

Go dnia rano, o tej came') godzinie, o 
której chadzał do biura, wyrusza z domu, 
z głową opuszczoną, krokiem ociężałym su­
nie przed gmach urzędu, w którym praco­
wał. Okno jego niegdyś binra wychodzi na 
nlieę,

Emeryt staja i patrzy jak sroką je,korc, 
w to okno.

E m e r y t .
(toi). Niemal od czasu wstąpienia do 

urzędu joarzył o tej chwili, gdy wreszcie 
przejdzie na emeryturę. Z u p n ie , jak stu­
dent o wakacjach. Samo szczęście, raj na 
ziemi, to były najskromniejsze z określeń, 
jakiem! posługiwał się w wyobraźni, ilekr* ć 
pomyślał o dnia wyzwolenia, o ęmerytsrzś. 
Bnuło mu się to przed oszyma w o Bzmi. r- 
Uej jakiejś odległości, zgoła jak szklana gó­
ra za siódmą rzeką, lież razy z rezygnacyą 
popadał w zwątpienie, esy wogóle kiedykol­
wiek dostanie się do Kanaanu swych o wrzeń, 
I lęk go zbierał, by słośliwóść losu nie ka­
tu i mu, jak Mojżeszowi zginąć prred sa­
mym tui progiem ziemi obiecanej,

Obawy okazały się płonnem' Wysłu­
żył swoje lata. Pewnego dnia wstał od biur­
ka z uczuciem, jakby eona jamie centnar 
ołowiu zsunął mu się z karku, Jutro już tu 
hie powróci.

I rzeczywiście nis wrócił. Ale choó 
wmawiał z poezątku w siebie i innych, ie 
jest szczęśliw iak aniołowie w niebie, jakoś 
mu ten raj wymarzony ani rusz zasmako­
wać nie mógł.

Przypuszczał, że to przejdzie. Nie prze 
Bało jednak. Przeciwnie dzień każdy wydaje 
Ku się opaczniejszym, pustszj. , bezcelowym. 
Zaczął marudzić. Stał się nieamśaym dla 
siebie i otoczenia, T awi go uc.ueie ryby 
Wyrzueonej falą no brzeg suchy,

Bepertas~ Teatru Miejskiego.
W piąiek 27 lutego o godz, 7 po raz 

piąty .Asystent'', sztuka w 3 autach G, Za­
polskiej w niezmienionej obsadzie,

W sobotę 28 lutego o godz, 3 pó poł 
.Madame Sana-Gćne*, komeaya w 4 aktach 
W. Sardou, w niezmienionej obsadzie,

W  sobotę 28 lutego o gedz. 7 wraczt- 
rem „Bóża Stambułu*, operetka w 3 aktach 
L. Falla, z pp, Miłowst*. Bogdanowiczó sną, 
Kuligowskim, Polańskim i Juatianem.

W niedzielę 29 lutego o godz, 3 po 
poł. .TrariaU ', opera Verdi’ego z p. Ban 
drowską w roli tytułowej.

W niedzielą 29 lutego o godz. 7 wie- 
ezorem po raz szósty .Asystent*, sztuka 
w S akt G. Zapolskie].

W  poniedziałek 1 marca o godz, _ 7 
.Eros i Psyche*, opera Bóiyekiego, w nie­
zmienionej obsLdzie.

Repertuar Gal. M ora koncertów ego 
M, Tnerka.

Piątek 5 marca: Maryi Kretz-MUoka, 
pianistka.

Z muzyki. Dr j 5 marca wystąpi 
z własnym recitalem p:auistka Marya Kretzo- 
Y.a-miraka, Artystka konceitowała w styczniu 
w Warszawie, gdzie spotkała się z dułem 
uwani»m publiczności i krytyki. Piema tam­
tejsza podnoszą niezwykły temperament wir 
tuozowski i technikę, wyaok poziom progra­
mu oraz szlachetność interpretacji artystki, 
walory, które prezentują p. Mirską jako pia- 
nirtkę która w zupełności opanowała awój 
instrument.

Bardzo zajmujący program konerrtu 
lwowskiego obejmu e utwory rzadko a nas 
grywane, m. i. .E  -.meron", utwór osnuty 
na temat opery Belliniego, a napisany przez 
6 komp zytorów.

Bilety do nabycia u Seyfartha.

W  słoAMe OJezyzry. Napisał i ry­
sunkami (Jzdobił Wiktor Ignacy Gutowski, 
Legionista ID Brygady. Księgarnia nakła­
dowe Franeiszka Gutowskiego, Poznań. 8°. 
Str. 35,

Tadzio Solidny — bohater opowieści 
Gutowskiego — to młody Lwowianin, jeden 
z tych wielu, co to pewnego dnia przyszedł­
szy do domu, oświadczyli rodzicom Des ogró­
dek, że idą na wojnę, bić się o Polskę. Wy- 
nużył tedy razem z innymi, koleją w stronę 
Krakowa. Już po dzodze wyjaśniło mu się 
wiele. Nabrał zaraz przekonania, że nie po- 
zostsnie bez opieki, bo komendant Józef Pił­
sudski, jak ojciec najtroskliwszy dba o swyeh 
podwładnych.

Z prostotą pj#m pietyzmi znajdujemy 
tu nakreślony rys życia i działalności tego, 
który później woią narodu wyniesiony zo­
stał n» naczelne w Państwie stanowisko, 
Tadzio Solidny z bliska pitrzy na tę wielką 
postać i na ni8ZUpomn.a*e czyny komendan­
ta. Bierze udział od samego początku w kam­
panii. Baniony pod Laskami, w szpitalu no­
wotarskim odzyski, n ty zdrowie i siły, prze­
chodzi przez ogień walk dalszych i Karpa­
tach, na Bukowinie, bierze vdz!ał w ofenzy- 
wie majów 8) I. Brygady, podąża na Wołyń, 
a sprawuje się tak dzielnie, żs zostaje tu 
sierżantem. Ostatnie dwa. rozdziały krótko 
streszczają historyę okueacyi, jakotuz wisi 
kiej chwili, gdy Polska z pjt wyswobodzo­
na odzyskuje wreszeis niepodległość.

Bzecz Gutowslisgo pisana serdecznie 
winna znal żć wśród młodzieży naszej 
największe rozpowszechnienie. Autor nietyl 
ko czuje gorąco, lecz nadto jest narratorem 
wybornym, wolnyir zarówno od patosu jak 
od oschłości. Opariadanie jego zajmaje i po­
budza.

B ibliotek* Wyższej Szkoły handlo­
wej. Wartość i cena, wypisy z azieł auto­
rów polskich i obcych z przedmową WI. Za­
wadzkiego. Nakład Gebethnera i Wolffa, 
19l9, 8o, str. 296.

D i wid Bicardo. Zasady ekonomii poli­
tycznej i podatkowej, Z osta.niego wydania 
angie^lriego przełożyła dr. M, Bornstei- 
nowa;

Wydawnictwa te omówimy aiebawdm.

Lwowska drożyna artystyem a wy-
jbdzie prawdopodobnie na miediąe czer­
wiec do Warszawy, gdzie zaprezentuje przed 
stołeczną publicznością najwybitniejsze dzie­
ła swego repertuaru. sprawie tej bawią
w Warszawie dyrektor Teatru p. Michał Ta­
rasiewicz z radcą Tyczkę.

G O m M S m  LEAUDEL.

W  związku ze zjazdem na tego 
roczny jarm ark w Gdaaukn przedstawiciele 
Towarzystwa żeglugi powietrznej, badali aa 
miejicu warunki uruchomienia Komanikaeyi 
powietrznej między Gaańariem a Warszawą. 
Ustalenie regularnej komunikacji pocztowe 
i pasażerskiej powietrznej między W arizaw 
a Gdańskiem będzie miało niewątpliwie do- 
nioble znaczenie ekonomiezne.

spraw wewnętunjjh Wojciechowski wyje­
chał w aprawbcb urzjdowyeb Podczas jegc 
nieobecności zastępować go będzie szef aek- 
cyi dr, Isikowski.

Chelmszczyzna i Podlasie.
Warszawa. Wydział presowy Prezy- 

dyum Bady Ministrów komuuikaje :
Dnia 25 b m, odbyła się w Frezy- 

dyum Bady Ministrów pod przewodnictwem 
Prezydenta Ministrów i przy udziale Mini­
ęta a spraw zagranicznych i Ministra spraw 
wewnętrznych, konferencja posłów z Chełm­
szczyzny i Podlasia w sprawach narodowo­
ściowych tamtejszej ludności, Tegoż dnia 
udzielił Frezydenf Ministrów posłucnapia 
delegacji gminy Bogukaty, prowadzonej 
przez p. Stanisława Koszewskiego, która 
przedstawiła pilne potrzeby w zakresie od­
budowy i reformy rolnej zniszczonych gmin 
okręgu bialskiego.

Z Gdańska.
Gdańsk. Generalny komisarz Polski 

p. Biesiadecki przenosi w najbliższych dniach 
swoją siedzibę ao gmachu dawnego „Ob?i> 
Praosidium*, gazie będzie urzędował w są­
siedztwie komisem sntenty ToYera oraz 
likwidacyjnego urzędu polskiego i tymczaso­
wego zarządu wolnego miasta Gdańika.

Dansiger Neusie Nuc\ricnten donosząc 
o tam, zaznaczają, iż ma bó wielkie znacze­
nie, że pp. Torer, Biesi d >cki i FBrster i 
zarząd wolnego miasta Gdańska będą mogli 
re jść w ściślejszy kontakt ze aobą.

Telegramy P. A. T.

Wyjazd Ministra spraw wewnętrznych.
TTaiaiawa. Wydział prąsowy Prezy- 

dynm Bady Ministrów komunikuje: Minister

Telegramy własne
v»Gaa;fety Lwowskiej".

O wydział bamorzrdny.
Warszawa. Wczoraj odbyto się posie­

dzenie posłów małopolskich w oprawie mia­
nowania kandydatów na członków tymczaso­
wego wydziału Samorządnego. mającego 
nowst&ć w n iejf’ 8 Wydzisłu k^ajow^go. 
Ludowcy mieli postawili 2 kandydatów a po 
jednym kandydacie prawica narodowa, nar.- 
dero, socyal ści i Busini. O ile wiadomo, 
prawica narodowa wysuwa kandydaturę dr. 
Jub.a, ludowcy hr. Lasockiego, nar-dem. 
dr Pszdrę. Zjednoczenie i ,środowe chce wy- 
8i'iąć T. Gieńakisgo.

Do porozumienia nie doszło, bo nar.- 
dem. postawiła dwu kandyaatów,

Konierencya n Naczelnika 
Państwa.

Warszawa. Wcioraj wieczorem odbyło 
się w Beiwedi>rzH u Naczelnika Państwa po­
siedzenie, w którem wzięli udzitł Premier 
Skulski, Min. spraw zagr. Patek i prezes 
komisji dli, spraw zagr. St. Grabski,

Naczelny i odpowiedzialny redak tor: 
STa N U S U W  BOSSOWSKJ

Baronowa Orczy. 1)

NIEUCHWYTNY BIEDRZENIEC,
(Z angielskiego).

BOLDZIAŁ I.

P a r y ż ,  r. 1793.

To nie była nawet reakeya,
Naprzód 1 ciągle naprzód tym szalo­

nym, wezbranym potokiem, siejąc wicher 
marchii, terroryzmu, żądzy krwi i nienawi­
ści, a zbiei aiąc huragan zniazeżanii i zgro­
zy. Naprzód! ciągle naprzód! Francya wraz 
z Pai/żem i wszyatkiemi awemi dziećmi 
ciągle sanie naprzód u ślepem szaleństwie; 
rzuca wyzwanie potężnej koafcyi, i  ustiyi, 
Anglii, H szpanii i Prusom, złączonym w c lu 
powstrzymania rozwydrzonych rzezi, rzuca 
wyzwania całemu świ atu, rzuca wreazcie wy­
zwani s Bogu!

Paryż wę w n  śni u 1793! — albo na­
leży powiedńeć w miesiącu ymaómiaire, 
roku I. Bepubliki ? Niech się nazywa, *k 
ehee! Paryż, mitdto rozlewu krwi, na niż­
szych instynktów ludzkich, przedstawia wi­
at i haniebny. Francja aama, jako potwór 
gigantyczny, pożerający własne cielsko, naj­
piękniejsze jej miasta zniszczone, Lyon wbi­
ty w ziemię, Touion, Marsylia, obraz czar­
ny eh min, najduslniejsi jej dyuowie zamie­
nieni w krwiożercze bestye, lub w ohydnych

tchórzów, szukających aei lenia kosztem choć­
by ni większych upokorzeń,

Oto twój odwet, o potężna, święta Be- 
wolucyo ! apoteozo równości i braterstwa! 
wielka rywalko npadającego chrystyauzmu 

Mija pięć tygodni odkąd Marat, krwio­
żerczy „Przyjaeiei Ludu*, padł pod nożem 
dziewiczej patryotki; miesi*r. odkąd jego 
morderczyni kroczyła dumnie z natchnioną 
twarzą na gilotynę! Nie było reakcyi — tyl­
ko jedne wielkie westchnienie 1... Nie zado­
wolenia lub nasyconej żądzy, lecz westchnie­
nie, jakie w/daje ludożerczy tygrys, skoszto­
wawszy po raz vie wszy świrze] krwi.

Król na szafocie, królowa zdegrado­
wana i poniżona, w oczekiwaniu śmierci, 
czającej się tuż u progu jej haniebnego wię­
zienia; ośmset latorośli starożytych rodzin, 
które utworzyły historyę Francji; znakomici 
generałowie Gustine, Blanchelands, Eou- 
ehard, Beaubarnais; godni patryoci, szla­
chetne niewiasty, obałamaceni entuzyaśei, 
wszyscy oni setka n wstępowali na tych 
kilka drewnianych stopni, wiodąeyeh do g i­
lotyny.

Dopełniła się miara prawdziwie 1 
I ciągle to westchnienie żądne dalszych

ofiar!
L s:z  w tej chwili —■ Paryż obejrzał 

się wokoło i zastanowił na kilka sekund1 
jjbdojad-tygrj0 oblizał potężn* szczękę 

i myślał!
Coś nowego! — coś '.adziwiającego! 
Była nowa Konstytucya, nowa Spra­

wiedliwość, nowe Prawa i nowj Kalendarz l

A  cc teraz ?
JaP się to stało, że ten pod wsfclędem 

intellektualnym i estetycznym wielki Paryż 
nie pomyślał dotąd o tak zadziwiającej 
rzeczy?

Nowa religial!
Ghrześciaństwo jest siafff i  przebrzmia­

łe, księża są arystokratami, bogatyni prze­
śladowcami ludu, Kościół tylko inu* formą 
rozpasanego tyraństwa,

Trzeba bezwarunkowo nowej religii.
Już niejednego dokonane w cela oba­

lenia starej! Obalać i niszczyć! zawsze ni­
szczyć ! Kościoły splondrowano, ołtarze obdar­
to, groby znieważono, księży pomordowano 
ale to nie doaj-t.

Musi być nowa religia; aby tego do­
piąć, musi być nowy Bóg.

Nie i Nis Bóg t?m razem; bo Bóg zna­
czy Majestat. Moc, Królestwo! to wszystko, 
co mocarne dioń ludu francuskiego zwalcza­
ła i obalała,

Nie Bóg, lecz bogini.
Bogini! bałwanekI zabawka, boć na­

wet tygrya-ludojad ma?i się ezisem nawić.
Paryż żądał nowej religii i nowej za­

bawki, a poważni mężowie, gorący patryeei, 
szaleni entuzyaśei zasiedli w zgromadzeniu 
Konwentu i na seryo roztrząsali, jak mu do­
starczyć obu. tych rzeczy.

Pierwszym, jak się zdaje, który wy­
brnął z tej trudności byt Chaamette, pro­
kurator i naczelnik paryskipj municypal-

*

ności, ten sam, który zarządził, bv wó.ek 
wiozący zdetronizowała Królowe do niechlnj- 
nego więzienia w Gonciergerie, przejeżdżaj 
wolno obok jaj dawnego ps/aeu w Tuilleryaeh 
i zatrzymał się tam tak długo, by ona mo 
gła ujneć i odczuć, jakby w duchowej wizyi, 
wezystko, c en tam byUr oraz wszystko, 
ezem stała się dziś z woli Ludu,

Ohaumefte, jak widzimy, był rafinowa­
nym artystą;-tortura berca upadłej królowej 
więeej dla niego znaezyła, niż cios gilotyny 
w jej szyję.

Nis dziwnego zatem, ie  Prokurator 
Ghaumette był pierwszym, który odgadł traf­
nie, jakiego typu nowej religii Paryż wła­
śnie teraz potrzebował.

Niech to będzie Bogini Bozumu — 
rzekł — wyobrażone, jeśli chcecie, przez 
najpiękniejszą kobietę w Psryżr. Ustanówmy 
święto Bogini Bozumu i rzućmy aa stos 
wszystkie rupiecia, kióremi przez tyle wie­
ków zarozumiałe klechy mydliły oczy gapią­
cym się tłumom i niech sobie lud tańczy 
i skacze naokoło tego pogrzebnego atosu, a 
ponad tam waaystkiem niech unosi się uśmiech­
nięta i tryumfalna bogini. Bogini B szumu 1 
Jedyne bóstwo, jakie noa i odrodzona Fran­
cya uznawać będzie przez wszystkie nadcho­
dzące wieki!

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Ucytacye.
£ . 213/19 Edykt licytacyjny. Na ią- 

danie Berischa Knobla, z Bukowska, odbę­
dzie »i$ da*a 29 marca 1920 godz. 9 rano 
biuro Nr, 14, licytaeya realności M chała 
Łechana własnych, a to: a) 1/2 realności 
lwh. 418 gm, kat W,Blok isn, oszacowana 
na 6.643 kor., b) 2/16 realności lwh. 419 
gminy Wisłok osiacowana na 24 kor., c) 
1/72 realności lwh, 230 gminy Wisłok osza­
cowana na 135 kor. 70 h,, d) 4/45 realności 
lwh. 470 gminy Wisłok, oszacowana na 170 
korou 96 hal. Wady urn wynosi: co do lwh. 
418 — 655 kor., co do lwh 419 — 2 kor, 
40 hal., co do lwh.- 330 — 14 kor., co do 
470 — 18 kor, Najniższa oferta wynosi: co 
do lwh. 418 — 4,362 kor., co do lwh. 419 — 
16 kor,, co do lwh 330 — 9 kor., co do 
lwh. 470 — 114 koron. Akta egzekucyjna, 
warunki lioytscyjne, protokoły oszacowania 
i t. d , można przeglądać w kancalaryi sąd. 
Oddz. II. w godzinach urzędowych. Wszelkie 
prawa i roszozeaia m >gą być zgłoszone naj­
później w dnia wyznaczonego terminu licy­
tacyjnego, inaczej nie będą uwzględnione,

Sąd powi«towy,| Oddział II.
Bukowsko, dnia 10 lutego 1920, (1709)

Rozmaite obwieszczenia,
Pres. 147/20, Na podstawie reskryptu 

Prezydyum aądu apelacyjne we Lwowie 
z dnia 2 stycznia 1920. r, Prez. 81961/19 
wzywa mę> wszystkich mteresowanych którzy 
z powodu licytacji nieruchomości złożyli do 
depozytu zatejsrego oądu wadja i «eny kupna, 
ahy z przyczyny zaginięcia wszystkich aktów 
dgsekieyjnych w czasie inwazji rossyjskiej 
po koniec 1914 r. przedłużyli najpóźniej do 
końca lutego 1920 tntejszemu sądowi wazystr 
kie uehw&ły i dokumenty stwierdzające uło­
żenie wadyów i eon kupna, to w celu re­
konstrukcji odnośnych aktów ćgiekucyjnych 
o ru  celem zgłoszenia pretensyi odnośnych 
oiób do byłego austr. skarbu państwa z ty­
tułu wywiezienia przed inwazyą rossyjską 
wszystkich depozytów sądowych do oentral* 
nej kasy państwowej w Wiedniu względnie 
kasy skarbowej w Salzburgu,

Naczelnictwo Sądu powiatowego.
Rohatyn, dida 9 lutego 1920, (1437 3— 8)

L. 1893/19 (1676 3 - 8 )
Głównia sktadownia tytoniu połączona 

z trafiką składową w Borszczowie obsadzoną 
będzie w drodze publicznej konkurencji. 
W rocznym okresie od 1 grudnia 1918 do 
80 listopada 1914 wydano w tejże składowni 
przydzielonym przedsiębiorstwem sprzedaży 
materyałów tytoniowych za cenę kupna 
w kwocie 94.045 koron 92 hal. do trafiki 
składowej pobrano materyałów wedle seay 
dla konsumentów za kwotę 82.195 kor. 8 h,, 
od czego składownikj osiągnął zysk trafi- 
kancki w kwocie 3,219 kor, 51 hal,

Surowy zysk od sprzedaż; znaczków 
wartościowych stemplowjch wynosił 900 kor. 
od sprzedaży znaosków pocztowych 80 kor, 

Oferty sporządzone na przepisanym 
druku i zaopatrzone w wadyum 940 ko on 
należy wnosić najpóźniej do dnia 22 marca 
1920 r,. godzina 12 w południe do Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Gzortkowie,

Bliższe daty powziąć należy z obwie­
szczenia przybitego na tablic; urzędowej Dy­
rekcyi okręgu skarbowego w Gzortkowie, 
urzędu loteryjaege we Lwowie, jakotei 
w urzędzie gminnym w Borszczowie.

Dyrekcja okręgu skarbowego. 
Czortków, dnia 18 lutego 1920.

Cg. I. ». 28/20 I, Przeciw Zygmun­
towi Birubaumowj, którego miejsce pobytu 
jeet nieznane, wniesiony został do sadu 
okręgowego Oddz. I. w Tarnowie przez Wil­
helma Btó kiera, kupca w Wiedniu 1. Bu- 
dolfplatz 12, pozew o zapłacenie kwoty 2008 
kortu 19 h. spn. Na podstawie pozwu tego 
wyznaczoną została pierwsza audyeneya na 
dzień 18 lutego 1920 r godz. 9 rano. Gelem 
strteżeuia praw Zygu unta Birbauma, usta­
nawia się p. dr. Oberledera, adwokata w Tar­
nowie, kuratorem,

Tenże kurator zastępować będzie Zy­
gmunta Birnbauma w rzeczonej sprawie na 
jego koazt i niebezpieczeństwo dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje,

Sąd okręgowy, Oddział I.
Tumów, dnia M  atyewua 1920, (1483 3—8)

- M n i a m .

L. 981/1920
K o n k u r s

(1687 3 - 8 )

W  Przedyślu jest opróżniona posada 
prokuratora okręgowego w VI, klssie rangi 
z przywiązanymi do tegoż stanowiska usta­
wowymi poborami, Podania o nadanie tej, 
lub ewentualnie przy innej prokuraturze 
okręgowej w tej samej randze opróżnić się 
mającej posady, należy wnosić' w drodze 
bezpośredniej ptzełożnej władzy do prokura­
tury przy lądzie apelacyjnym we Lwowie 
najdalej do 8 maren 1920.

W podaniu należy wymienić do jakiej 
narodowości kom petent należy i wykazać 
kiedy i w czyje ręce złożył przysięgę służbową 
w Państwie Polakiem przepisaną.

Prokurator przy Sądzie apelacyjnym.
Lwów, dnia 23 lutego 1920,

T. 223/19 (8). Wdrożenie postępowania 
amortyzacyjnego. Na wniosek Prokoratorjri 
Generalnej Bzeczypospolitej Polskiej oddziału 
we Lwówie do L. 28532/19 wdraża się po 
stępowanie celem amortyzaeyi rzekomo zra­
bowanej książeczki wkładkowej powiatowej 
Kasy oszczędności w Budkach Nr, 1692 na 
kwotę 77 kor, 44 hal. opiewającej na rzecz 
masy depozytowej przeciw Karolowi Kunzowi 
wystawionej.

Posiadacza powyższej książewki wkład­
kowej wzywa Bię przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, 
w przeciwnym bowiem r«tie po upływie 
powyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną.

Sąd ofcęgowy, Oddział V.
Sambor, 28 listopada 1919. (1841 8—8)

T, 169/19^1). Na wniosek Izaka Si 1- 
bersclIBza, kupca w Złoczowie który twier­
dzi, żo był w posiadaniu weksla u,daty Zło­
czów dnia 22 lutego 1912 opiewający na 
8000 K, akceptowany przez p. Maryaaa Ko- 
inainitkiego, właściciela dóbr w Jarosławi­
cach, płatny w Złoczowie bez zapodania ter­
minu płatności, który to weksel mu gdzieś 
zaginął. 1

Wzywa Bię więc kaiaego posiadacza, 
względnie dzierżyeiela tych weksli, aby do 
45 dni po dniu ogłoszenia tego edyktu we­
ksel powyższy tut. sądowi przedłożył, lub 
o tern doniósł, ileze w przeciwnym razie po 
bezkutecznym upływie tegc terminu na dal- 
Biy wniosek uprawnionego wnioskodawcy, 
wekael ten będizie uznanym za umursony i 
wszelkich skutków piawnych pozbawiony.

Sąd okręgowy, Oddział IY.
Złoczów,: dnia 20 grudnia 1919, (1484)

T. 78/19 (5). Wdrożenie postępowania 
amortyzacyjnego, Na wniosek p. dr, Aleksan­
dra Bakatowicza i Helen; Bakalowie* z Kra­
kowa wdraża się postępowanie celem amor­
tyzacji następujących rzekomo pizez wła­
dze ukra ńskie zaoranych książeczek wkład­
kowych : 1. Kasy oszczędności miasta Sam­
bora: a) Nr. 24.421 na 9000 K; bi Nr. 24.422 
na 10.000 K; c) Nr 26.099 na 5000 K, opie­
wających, naiin ę Anieli Nowakowskiej wy­
stawionych f-2, Samborskiej' Kasy zaliczko­
wej rękodzielników i rolników, stow. zarej 
z ogr. porętą Nr, 82 aa 2000 £  i b) Nr. 
960 na 30u0 K opiewających na imię Anieli 
Nowakowskiej wystawionych.

Posiadacza powyższych książeczek wkład 
kowych wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami w ciągu jednego roku 
w przeciwnym bowiem razie po upływie pr- 
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Sambor, 23 września 1919. (6585 1 - 3 )

T. IY. 27/18 (8). Na wniosek Tekli 
Przybyłowiezowej w Jtunarowej, zarządza się 
p stępowanie celem umortenia wymienio­
nych niżej papierów wartościowych, które 
miały zaginąć i wzywa tnę posiadaczy tych 
papierów, aby zgłosili swe prawa do 1 lu­
tego 1920. W razie przeciwnym uznałby sąd 
po upływie tego terminu te papiery warto­
ściowe jako pozbawione znaczenia.

Oznacienie papierów wartościowych: 
a) kaiążeczka dowodząca subskrybowanie po­
życzki wojeunej auatryaekiej nosząca Nr. 
168.764 aa kwotę 1090 K; b) ksiąteezka 
dowodząca subskrybowanie pożyczki wojennej

austryackiej nosząca Nr. 178.620 na kwotę 
1000 K; c) książeczka dowodząca subskrybo­
wanie pożyozki wojennej austryackiej noszą­
ca Nr. 241,916 na kwotę 1000 K; d) ksią­
żeczka dowodząca subskrybowanie pożyczki 
wojeunej austryackiej nosząca Nr, 241.426 
n» kwotę 200 K opiewające złożone w urzę­
dzie pocztowym w Bi-czu ad aj i d) w duiu 
14 grudnie 1916 pod poz. 11 S. S. i S. A., 
ad b) w dum 28 grudnia 191b pod poz. I. 
S. S ,  ad c) w dniu 1 stycznia 1918 pod poz. 
I. 8. 8.

Sąd okręgowy, Oddz, IV.
Jzsło, 9 października 1919. (1607 1—3)

Nc. XVI 127/19 (4). Wdrożenie postę­
powania amortyzacyjnego. Na wniosek Ma­
jera Schwarza, kupca w Drohobyczu wdraża 
się postępowanie celem amortyzaeyi nastę­
pującej rzekomo przez wnioskodawcę zagu­
bionej książeczki wkładkowej wiedeńskiego 
Banau związkowego Ekspozytura w Droho­
byczu Nr. 67 aa kwotę 23,254 K 88 h opie­
wającą na imię Majer a Schwarza wystawioną.

Posiadacza powyższej książeczki wkład 
kowej wzywa się prze.o, - aoy zgłosił się ze 
sftojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, w 
przeciwnym bowiem razie po opływie powyż­
szego czasokresu za nieistniejące uznane zo­
staną,

Sąd powiatowy, Oddział XYI. 
Drohobycz, 21 listopada 1919. (1528 1—3)

T. V, 77/19 (2). Zarządzenie umorze­
nia papierów wartościowych. Na wnioBek 
Edwarda Frsnza z Tarnopola podejmuje się 
postępowanie celem umorzenia wymienio­
nych niżej papierów wartościowych, które 
wnioskodawcy miały zaginąć. Wzywa się 
posiadacza tych papierów, aby je w ciągu 6 
miesięcy od duia pierwszego ogłoszenia 
przedłożył temu sądowi; także inni intereso­
wani meją zgłosić - swoje zarzuty przeciw 
wnioskowi, w razie przeciwnym uznałby 
sąd po upływie tego terminu te papiery 
wartościowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych.: 
Książeczka wkładkowa Kasy oszczędności 
miasta Tarnopoli Nr. 13.057 na nazwisko 
Kanner i Schónholz wystawiona i wedle stanu 
t  stycznia 1918 na kwotę 1697 K 19 h opie­
wająca.

Sąd okręgowy, Oddzi&r Y,
Tarnopol, dnia 28 września 1919. (1482)

T. Y, 75/18 (3). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Kon- 
sttntego Sobocińskiego, goi Zelnika w Borna- 
nowie koło LwoWa podejmuje się postępowa­
nie celem umorzenia wymienionych niżej pa­
pierów wartościowych, które wnioskodawcy 
mikły zaginąć; wzywa się posiadacza tych 
papierów, aby je w ciągu sześciu mieuęcy 
od dnia pierwszego ogłoszenia - przedłożył 
temu sądowi, także inni interesowani mają 
zgłosić swoje zarzuty przeciw wnioskowi. 
W razie przeciwnym uznałby sąd po opływie 
tego terminu te papiery wartościowe za umo­
rzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Książeczka wkładkowa Kasy oszczędności m. 
Tarnopola Nr. 288.86 naimig wnioskodawcy 
wystawiona i na sumę 1927 K opiewająca.

Sąd obwodowy, Oddział Y,
Tarnopol, 10 wr.esniu 1919. (1426)

T. Y. 58/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek dr, Ju­
haszą Filipa Gillnes i dr. Aleksandra Gifl- 
net do rąk dr. Aieksahdra OtrUneu, kandyd. 
adw. w Skawinie, podejmuje się postępowa­
nie eelem umorzenia wymienionych niżej pa­
pierów wartościowych, które wnioskodawcy 
miały zaginąć; wzywa sie posiadacza tych 
papierów, aby je w ciągu 6 miesięcy od dnia 
pierwszego ogłoszenia przedłożył temu sądowi; 
także inni interesowani mąją zgłosić swoje 
zarzuty przeciw wnioskowi, W razie przeci­
wnym uznałby sąd po upływie tego termi­
nu te papiery wartościowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Kslężeczki procentowe do książeczek wkład­
kowych Kasy oszczędnesci miast* Tarnopola 
Nr.' 31,744 i 31.745 nom. po 350 K opiewt- 
jęcych.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnopol, dnia 11 listopada 1919. (1425)

%
Nc, IV, 67/19 (4). Wdrożenie postępo­

wania amortyzacyjnego. Na wniosek Leona 
Kahanego w Brodach wdraża się postępowa­
nie celem amortyzaeyi następującej rzekomo 
przez wmoskodowcę zaguDionej książeczki 
wkładkowej powiatowej r  asj oszczędności w 
Brodach Nr. 15.412 wystawionej ua nazwi­

sko Leona Kił:ane opiewająeei, na kwotę 
807 K 10 h.

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 1  
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sreśji.u miesięcy 
od dai* ogłoszenia nmięUz-.go edykiu, w prze­
ciwnym bowiem razio po upływie powyższego 
czasokresu sa nieistniejącą iis;na?.ą zostanie.

Sąd okręgowy, Oddział IV.
Złoczów, dni* 24 grudnia 1919, (1443)

T. 725/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Heieny 
Jaremkiewicz podejmuje się postępowanie 
celem umorzenia wymienionych niżej pa­
pierów wartościowych, które wnioskodawcy 
miały zaginąć; wzywa się posiadacza tych 
papierów, aby js w ciągu szeseiu miesięcy 
od dnia pierwszego ogłoszenia zarządzenia 
przedłożył temu sądowi; także inni intere­
sowani mają zgłosić twoja zarzuty przeciw 
wnioskowi. W razie przeciwnym uznałby sąd 
po upływie tego terminu te papiery warto­
ściowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Książeczka wład*.owa Gai. Kasy oszczędności 
we Lwowie Nr. 194539 wystawiona na na­
zwisko Heieny Jaremkiowic* i kwotę 1500 K.

Sąd okręgowy cywilny, Odd^ał VII.
Lwów, dnia 13 stycznia 1920. (1394)

T. 803/19 (2). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek Tro- 
kuratoryi Gen, Bzpp, O. we Lwowie im. Skarbu 
państwa podejmuje się postępowanie celem 
umorzenia wymienionych niżej papierów war­
tościowych, które wnioskodawcy miały za­
ginąć; wzywa się posiadacza tych papie­
rów, aby je w ciągu 6 miesięcy od dnia pierw­
szego ogłoszenia zarządzenia przedłożył temu 
sądowi; także inni interesowani m ajązgło- 
aió swoje zarzuty przeciw wnioskowi. W ra­
zie przeciwnym uznałby sąd po upływie1 tego 
terminu/te papiery wartościowe za umorzone.

Oznaczenie papierów wartościowych: 
Kaążecika wkładkowa K?sy oszczędności 
miasta Sokala Nr. 9931 na kwotę 11.500 K 
opiewająca na naswisio Kaala Tuube i bki,

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 2 stycznia 1920. (1400)

T. 94/19 (4). Zarządzenie umorzenia 
papierów wartościowych. Na wniosek M i ­
di: Mindler w Długiem podejmuje się po­
stępowanie celem umorzenia wymienionych 
niżej papierów wartościowych, które wniosko­
dawcy miały zaginąć; wzywa się posiadacza 
tych papierów, aby je w ciągu szeseiu 
miesięey od ania pierwszego ogłosze­
nia zarządzenia przedłożył temu sądowi; 
takie inni interesowani mają zgłosić swoje 
zarzuty przeciw temu wnioskowi. Wr&zie 
przeciwnym uznałby sąu po upływie tego 
terminu te papiery wartościowa za umorzone.

Oznaezenie papierów wartościowych: 
Bewers zastawniczy lilii Wiedeńskiego Ban­
ku związkowego we Lwowie, Nr. 27415 z r. 
1904 na zastawiony dyadoin opiewający na 
nazwiako Mindli Mindler.

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 9 crerwea 1919. (1410)

Ns. V. 1013/19 (2). Wdrożenie postę­
powania amortyzacyjnego. — Na wniosek 
p. Anny Fttcherowej, zastąpionej przez dr. 
Mussora, adwokata w Sanoku wdraża się 
postępowanie, celem amoityzacyi naitęru­
ją rej wnioskodawczym rzekomo zagmuce, 
pulicy Wiedeńskiego Towsnyst-*a Ubez^io- 
c»eń na życie i renty w Wieiniu z d.ity 
Wiedeo, dnia 26 maja 1914 r. Nr, 98009 
na kwotę 1,000 koron opiewającej płatnej 
w dniu 26 maja 1921 do rąk Petroneli Ja- 
kieioszek.

Posiadacza powyższej pelicy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swoimi i-rawami, 
w przeciwnym bowiem ranie po upływie 
sześciu miesięcy poiica ta po;biwio?ą zosta­
nie movj prawnej. Takie i iani interesowani 
magą podnieść swoje zarzuty przeciw temu 
wnioskowi.

Sąd powiatowy, Oddz V.
Sanok, dnia 2) października 1919. (1367)

Kuratele.
P. 302/19 (7j, Uji.waią ?ądu powiato­

wego w Delatjnie z dii* 10 sierpni* 1919 
L, 4/19 (6) została pozbaw eua wlssno* ol- 
nośc Maryi Bakoezy z Delatyna a po wi du 
marnotrawstwa, Kuratorem ustanowiono An­
toniego Bakoezy z Delatyna,

Sąd powiatowy,
Delatyu, 39 grudnia 1919. (1481)



i

§ p a d l d
A. VII, 249/16/7, Wezwania aiewii.de" 

mjvh d?iaSlziflów, W sprawie spadkowej po 
bp. Ignacym Goldmri*, zmarłym w Brodach 
dnia 22 listopada 1914 bez pozostawienia 
rozporządzenia ostatni yj woli, niewiadomo 
sądowi, cz? pozostali d iiedzice i gdzie prze­
bywają. Dla niewidomych drećb.ców ustr- 
nawia się po myśli § 78 pat. ces. kuratora 
w osobie dr. Marka Woiframa, adwokata 
w Brpdach, niewiadomych driadziców wzywa 
sig by w przeciąga jednego roku od dnia 
ogłoszenia lego edyntu licząc swe prawa do 
spadku zgłosili i udowodnili, gdyż w prze­
ciwnym wypadku spadek jako bezdziedzicmy 
Skarbowi Pańetwa wydasym będzie.

Sąd powiatowy,
Brody, dni* 14 lutego 19*0. (1708 1 - 8;

Upadłości.
S. A. 6 6/14/145. W  sprawie upadło­

ści protokołowej firmy Acitermann i NeiTwelt 
specjalny skład dywanów, portyer i cerat 
t j  Lwowie, jakoiei csoniśc'* odpowiedzial­
nych spólaików ;ej firmy Henryka Arker- 
mana i Chzima Izraela Neuwelta w/znacza- 
niy Mdyencję n,» dzień 9 marca 1920 r. 
godz, 12 w południu w biurze Nr, 10 miłej 
wymienionego sądu celem powzięcia przez 
ogól wierzycieli upadłościowych uchwał w te] 
sprawie-

1. Ustalenia roszczeń 6, zarządcy masy 
J-kóba Lienlinga w kwocie 361 kor. 10 h.;

2. Wyboru członków wyuziałn wierzy­
cieli ;

8 , L;kwidacyi zgłoszonych, oraz zgłosił 
się mających pntensyi.

Zg:doie z wnioskiem komisarza kon­
kursowego ustanawiamy w myśl § 111 u k . 
dla wierzycieli nie mieszkających w siedzibie 
sąda koncuioow/go a to: Juliusza E.sen 
mahaa w Bumbugn, firmy Johsnn Gerber 
et Sohn w Wiedniu, Maksa Marburga w B >  
nierstaut, Oaiaudersche Kunststricke ieanstalt 
Leojolda Sterna w Wiedniu, Emila Heiderr 
t*or,k»nta w Mor. Scbdnberg, firmy Berger 
et Hohmberg w Wiednia, Frauz et Istler 
*  Wiedniu, bigmund Wolf w Wieaaiu, An­
ton Bednarz dohne v  Warb erg Euruez et 
Ocmp. w Wiednia, Anton dnn,m et Gomp. 
w Grassliz, G Marburg et Sohne w Iren 
flenthal Gustaw Wae&tig et Comp. w Bum- 
burgu, Samuel Taassig et Sohue w Wiedniu, 
Antin Protz-n w Raić enbargu, Franciszka 
Kocha w Deutsch Gabel, Schafert et Oomp, 
w Ohociborn, Rudolf Handhimmer et Gom^. 
w Bossbach Czechy, De Lrewit et Berabek 
w Wiedniu, Emil Jackel Atalier Mr Isnen-
d. kor81.on c  Bossbach M. S., Jakcbs et 
Ligni w Kolonii, — dalej dla nieznanych 
t miejscu pobytu wierzycieli Mosesa Baub- 
TogU/ Edmunda Kikenisa, firmy Hersch et 
Mosas Bcr rage spadkobierców Jakóba Men- 
kesa, — kurutora wosobiedr. Maksymiliana 
Krieda, adwokata we Lwowie, na koszt i 
BieDespiecrenst-wo wierzycieli.

Bo należytem zawiadomieniu nie mogą 
strony tego co na audyeatyi zgodnie z prze­
pisami przewidziano, ustalono, albo uchwa­
lono, zaczepiać dlatego, te nie mogły brać 
od ziało w rozprawie me mogą tei z powedu 
omieszkania załozyć środka prawnego celem 
uiprawiedliwiema niestawiennictwa,

Sąd okręgowy cywilny, Oddział VII,
Lwów, dnia 6 lutego 1920, (1689>

Wyroki prasowe.
Pr. 22/20 (1677)

W Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej!
Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł 

na wniosek Prokuratury przy tymże sądzie, 
te treść czasopisma „Hroma<ixka Dumka* 
nr. 44 z dnia 21 lutego 1»20 w artykule 
pod tytułem „Za Zbru jzen* w usypie od 
stdw „Okupacya Pod llia i Wc-łyni" do słów 
„powmm chodi* zawiera znamiona zbrodni 
występku z § 300 u. k. uznu dokonaną w dniu 
20 lutego 1920 .oufiskatę za usprawiedliwioną 
i narządził zniszczenie całego nakłada — 
i wyaar w myśl § 493 p. k. z-Kaz dalszego 
rozpowszeenniania tego pisma drukowego.

Lwów, dnia 21 lutego 1920.

Pr, III. 8/20. Sąd okręgowy kamy jako 
prasowy orzekł e j  wniosek Prokuratury po 
mvśLi § 493 p.k,, ie zauue-zczone w Nr. 44 
czasopisma „Ilustrowany Ku -̂yet Codzienny* 
z daty Braków, dnia 14 lutego 1920 artykuł 
wog.ędnie Uctjpj artyaulu pod tytnlem: 1 
„P. Grabski powinien ustąpić ze swego sta­
nowiska* w caLści (str. 1 i 2), 2, „Nowa 
taryfa cłowa p. Gratsi ego* od słów „na 
skinieniu mędrca* uo słów „warszawski bał­
wan* (str. 2j  zawierają w swej osnowie zŁa- 
miona występku z } {  300, 802, 491 u, ki

i art III. i V, ustawy z dnia 17 grudn a 
Jsfl? Nr, 8/68 Dpp, zakazuje się rozszerza­
nia tego artykułu pieiwdzego i inkrymino­
wanego ustępu artykułu drugiego zatwierdza 
się zarządzoną przez Prokuraturę konfiskatę 

omienio'neSv. numeru, a przytrzymane egzem- 
darze tego czasopisma mają być zniszczone.

Sąd o’  ręgowy karny Senat EJ
Kraków, dnia 16 lutegc 1920. (1534)

Pr. 21/20. (1578)
W Imienin Rzeczypospolitej Polskiej I

Sąd okręgowy karny we Lwowie orzekł 
na wniosek Prokuratury przy tymie sądzie, 

ie treść czasopisma „Hiomadziia damka* nu­
mer 42 z dnia 19 lutego 1920 r. w artykule 
pod tytułem n* „Podliasm i PoMrue wie 
locjclosia* w, ostępie od słów „(Jkraińske 

nisetenU* do końca, zawiera znamiona wy­
stępku z § 300 uk. uznał dokonaną w dniu 
18 lutego 1920 konfiskatę za usprawiedli­
wioną i zarządzie zniszczenie całego na­
kładu —  i wydał w myśl § 493 p. k. zakai 
dalszbgo rozpowszechniania tego pisma dru­
kowego.

Lwów, dnia 18 lutego 1920.

>r. 20/20 (1478)
W  Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej!

Sąd okręgowy kamy we Lwowie orzekł 
na wniosek Prokuratury przy tymie sądzie, 
ze treść czasopisma „Nowa Bada* Nr. 88 
z dria 12 lutego 1920 w _  ty kule: „Simi- 
6znyj Ku jrk“ w netępie „Natzi hrieby* od 
„My uaaińci* dc „swojimi gcspodarjamy* 
t. j. w całości, zawiera znamiona występku 
z § 302 u. kj, uinał dokonaną w dniu 12 
utogo 1920 koaflsk*.tę za usprawiedliwioną 
saii;d«ił zn'8LCzenie całego nakłada i wy­

dał w myśl $ 491 pk. zakaz dalszego roz- 
pow izniania tego pisma drukowego,

Lwów, dnia 12 lutego 1920.

Pr. HI. 9/30. Sąd okręgowy jako 
prasowy orzekł; na wniosek Prokuratury pt 
myśli § 493 p. k ie i .mieszczonego - Nr. 
44 cz.sop^sma „Naprzód* z daty 20 lutego 
1920, astępy artykułu pod tytułem „Idue 
dzień gniewu* od słów „Rządowi zdaje się* 
do słów „głoay przestrogi* i od słów „wi­
dzimy, jaka* do słów „zemści nt pp, chło­
pach* (str. 1), z&Wiertją w swej osnowie 
znamiona występku z §§ 300 i 802 u. k„ łe 
sakasuje się rozszeriauia inkryminowanych 
ustępów zę,*w erdza się ia.xądumą , nea Pro 
kuratuię kosha^atę pomienionego aamem, 
a cały jego nakład ma być zniszczony.

Sąd okręgowy kamy Senat III.
Kraków, dnia 21 lutege 1929, (1982)

K t i y k t a

X. 24i/19 (4), Wdroienie postępowania 
celem frsnunia zu zmarłego. Michał Pr-onak 
urodiony 1865 r, w Krunarsówce i tam za 
mieszkrły, powołany w sierpnia 1914 do 
trenu, a następnie przeniesiony do 45 p. p., 
walczył na włoskim froncie, od 31 sierpnia 
1917 zaginął i odtąd nie ma o nilu wiado­
mości.

Gdy satyna mełna przyjąć, łe zaistnie­
ją warunki uutawuwego stwierdzenia śmierci 
w myśl § 24 i 277 ust cyw. . § 1 ustawy 
z dnia 8 l marca 1818 Nr. 128 Dz, p. p., 
przeto ni. rrośbę Maryi Przonak wdraia się 
postępowanie, celem uznania wymienione) 
osoby za zmarłą, a z -razem ogłasza się we­
zwanie, ażeby udzielono wiadomości • zagi­
nionym są łowi albo panu adwokatowi dr 
Bethauerowi w Przemyślu, którego nstunfa- 
wia się kuratorem i obrońcą węzła maltań­
skiego. Michała Przonaka wzywa się, aby 
stawił się przed podpisanym sądem łub w 
inny sposób dał znać o sobie. Po dniu 1 
maja 1920 sąd na ponowny wniosek orze 
unie ostatecznie o wniosku,

Sąd okręgowy Oddział V,
Przemyśl, 29 listopada 1919. (1919 8 - 8)

T. 282/19 (2), Zarządzenie postępowa­
nia celem uznania za zmarłego, Jan Pasie­
cznik irod-onj w Bachórcn 18 maja 1881 
powołapy w sierpniu 1914 do 8 pułku aity- 
leryi loitecmej w Prznmyślu, po upadkn 
Przem yśla dostał się do niewoli i weóle prze­
prowadzonych dochodzeń zmarł w szpitąlu 
w Władykmie 4 sierpnia 1916.

Gdy latem muina przyjąć, ie zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 24 i 277 ustawy eyw. i ust. z 81 
marca 1918 Nr. 128 Di, p. p., aunądzi. się 
na wniosek Zofii Pasiccsnikowej w Bathórcu 
postępowanie, eeiem uznania wymienione/ 
osoby za zmarłą u zarazem ogłasza się we­
zwanie, aieby ndzielono wiadomości c Zagi­
nionym sąauwi, albo p, adwokatowi dr. W ło­
dzimierzowi Błatowsklemu w Przemyśla, któ

kugo as^Mswia się karaim -  i obrońcą w^-
fh  małłeńskiego,

Jan; Pasieczi ika wzywa się, c,by sta­
wił się przea podpisanym sądem lab w inny 
pesób dał znać o sobie. Po dniu 15 czerw­
ca 1920 sąd na ponówny .wniosek orzeknie 
ostsiecznie o wniosku.

Sąd okręgowy, Odd zł V,
Przemyśl, 8 grudnia 1919; (1621 3 —8)

T. 294/19 (5). Wdroienie postępowa­
nia e ilu? uznania ta smarłr0o Michał Ger- 
czak, urodzony 21 gindnia 1878 w Huwni- 
kach i tam zamieszkały, powołany w sierp­
niu 1914 do 18 pnłku Jnouy krajorej, z za 
ogą Przemyśla dostał cię ao niewoli ioDOyj 

skiej, gdzie weale przeprowadzonych docno- 
dzeń zmarł w srpitalu na Byberyi w maju 
1915.

Gdy zatem przyjąć ndeiy, łe  zachodzi 
ustawowe stwierdzenie śmierci v  myśl 4 
24 i 277 uBtawy cyw. 1 § 1 ustawy z |l 
marcL 1918 Dz. p. p. Nr, 128, pr>eto za­
rządza się nt w*ii osek Anny Gar czak w Hu- 
wnikach postępowanie, celem uznania wy­
mienionej osoLjr *t zmarłą, a zarazem ogła­
sza się wezwanie, aieDy udz^lonc wiadomo­
ści o i aginicnym sądowi r,lbo p. i dw. dr. 
Oswaldowi Bethauerowi w Przemyślu, które 
-:o ustanawia się kuratorem i obrońcą węzła 
małienskiegc.

Michała Gerczakt wzywa się, aby sta­
wił się przed podpisanym sądi m lub w inuy 
sposób dał znać o sobie. Po dniu 20 czerw­
ca 1920 sitd na ponowną prośbę rozstrzygnie 
ostatecznie o wniosku,

Sąd okręgowy, Oddział Y. 
m om yśl. 15 gnrdnia 1919. (1625 3—8)

T. 270/19 (4). L&nądzenie postępowa 
nia celem  nznania zł zmułego. Filip Ckzech 
nrodzony 7 listopada 1881 w Bączynie i tam 
zamieszkały, piwolai j  w sierpnia 1914 do 
14 b. obrony krajowej, wed/e przeprowadzo­

nych dochodzeń brał udział trzy końcu pai- 
dueimka 1914 w bitwie pod S&ndumierzem 
i odtąd nie ma od niego ani o nun ładnej 
wicidomości.

Gdy zatem muina przyjąć, łe zaistnie- 
ą warunki natawowego stwierdzenia śmierci 

w my 41 § *4 i 277 ratawy cyw. i § 1 nst.
£ 81 marca 1918 Nr. 128 Di. p, p., zarzą­
dza się pa wniosek Mar>a?nj Orzeob fwstę1 
^owanie,c uiem nznania wymienionej uaoby 
za zmarli., a L*rr,en ogłasza się wezwanie, 
aby nńiielono wiadomoseio o zaginionym są­
dowi, albo p, adwokatowi dr. Maksymiliano­
wi Dawidowi w Przemyślu, Którego ustana­
wia się kuraterem i ebrońcą węzła maltań­
skiego.

Filipa Orzecha wzywa a:y, abyr atąwil 
się przed podpisanym sądem, lob w inny 
sposób dał znać o somu. Po dnia 10 lip ca 
1920 sąd na ponowny wniosek rozstrzygnie 
ostatecznie o wniosku.

Sąd okręgowy, Oddział V,
Przemyśl, 8 stycznia 1920, (1640 2—3;

T. 61/19 (2). Wdrożenie postępowania 
ceiem uuania «  zmarłego. Wasyl Dany łów, 
urodzc y 1 lutego 1874 w Woli zaderewa- 
ckiej pow. Dolińskim, rei. gi. kat., syr Wa 
syla i Maryi, ostatnio roiaik w WoD zade- 
rewacaie>, utauiony dnsa 13 czerwca 1897 i 
Parasi-ewią (Parasia) Buły z .órką Dmytra, 
wyjechał -w sierpuiu 1914 .jako wołnica woj- 
gzowy przy trenie Belg. E-k. 3/7 w kierun- 
ku Przemyślan i od tego czasu pomimo wy­
wiadów me było o mm ładnej wiadomości.

Gdy zatem moina przyjąć, łe  zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierć, 
w myśl | 24 1. 8 nst. cyw. i ustawj z dnia 
81 marca 1918 Nr. 128 Dz. p. p. przeto 
zarządza się na wniosen iouy jego Paiaei 
Danyzói, postępowanie, celem nanaua za 
zmarłego — zsginionogo. Wydaje się przeto 
ogólne wezwania, aieby tzutaelono bądowi 
albo kuratorowi p. dr. Abdińskiemu, adwo­
katowi w Strjiu, którego ustanawia się za 
lazemobrońcą węzła maizeńsciego, wiado­
mości o powył wymienionym. Wasyla Da- 
nyłowa wzywa się, aby pned. niłej wymie­
nionym sądem stawił Bię, lub w inny spo- 
•ód aał znać o sobie, bąd tut. na ponowny 
wniosek po dniu 15 sierpnia 1920 r. roz­
strzygnie o uznaniu z>. zmarłego.

Sąd okręgowy, Oddział I? ,

Btryj, dnia 12 dtycsqja 1920. (1750)

X, V, 19/19. Zarządzenie postępowania 
celum ULuams za zmarłego Miuhał Ziarusiń- 
ski urodwny 20 września 1882, roirnk zŁa- 
dyezyna, powołany w czasie ogólnej iuobili- 
aaeyt do wojska anstrysekicgo, opnscił od r, 
1914 swoje miejsce zami< ruania i jako żoł­
nierz brał uaział na wojnie światowej, Od 
roku 1914 me daje o Bubie ładnugo znakn 
tycia, co stwierdza świadectwo uraęau gmin 
nego w Łidyczyn.e z dnia 27 atyesnia 920 ,

Gdy zatem m oim  przyjąć, U  zaistnie­
ją warunki nstawowego domniemanie śmierci 
w myśl § 24 ustawy cyw., zarządza się na 
wniosek iony jego A^eksałidry Zarusińskiej 
postępowanie c 'e m  uznania za zmarłego.

Zaprzysiężonymi zasnaniami świadka 
świadka Piotra Suchefo stwierdżudem za­
stało, ii Micnał Zarusiński we wrześniu lub 
październiku 1914 za horował na cho ere i 
oddane go de szpitala. Do oddziale M<chał 
Zarusiński ze szpitala jo i nie wrdaił.

Wydaje się przeto ogólno wezwanie, 
aieby udzielono wiadomości o zjtg nion/m 
sądowi, albo kuratorowi p. adwokatowi dr, 
Pohoreckiemu w Taruc^olu, którego ustana­
wia stf zarazem obrońcą węzła małżeńskie­
go — o powyi wymienionym. Michała Zt- 
lusińskiago, na wypadek gdyby iył, wzywa 
się, aieby stawił się przed podpisanym są­
dem, lub w inny sposób dał znać o so-bie. 
Sąd tnt, na ponowną prośbę po dnia 1 liuca 
1920 oi z e n !  o uznaniu za zmurłego i o uzna­
niu miłieństwa za rozwiązane.

Sąd okręgowy, Oddział V.
Tarnopol, 81 stycznia 1920. (1707 1— 8)

T. Y. 50/19 (3), Waroienie postępo­
wania cJłem uznania za zmarłego. »•>. Du- 
plaga urodzony 13 Iipca 1887 w Gwoźnicy 
górnej i tam zamieszkuj, powołany wszero- 
gi workowe w sierpniu 1914 br&ł a^ziat w 
bitwacn na froncie ro&iy;skiai i dostawszy 
się do niewoli w jesieni 1914 roku przeby­
wali początkowo w Sempalatińsku guo. Om- 
ska, a następnie p-acował w fabrycu Cybul­
skiego w Maryanówce, gdzie miał umrzeć 29 
sierpnia 1917, jak wskazuje kartka z  daty 
Ma.yanć wza 26 w ześnia 1917,

Gdy zatem moina przyjąć, ie zaistnieją 
warunki ustawowego domniemania śmierci 
w myśl § 1 ust. 1 ustawy z 31 marce 1918 
Nr. 128 Dz. p, p., przeto zarządza się nu 
wniosek Julii DnpDga w Gwoźnicy gómej 
postępowania, celem uznania wymienionej 
osoby za zmuiłą, a zarazem wydaje się 
wezwanie, aieDy ndzielono wiadomości o za* 
ginionym sądowi, albo p, dr. Krzyściakowi, 
adwokatowi w Rzeszowie, tegoi wzywa się, 
aby stawił się przed podpisanym sądem lub 
w rnty sposól dał znać o sobie. Po dniu 20 
maja 1929 rokn sąd na ponowny wniosek 
orzeknie ostatecznie o uznanir za zmarłego,

Sąd okręgowy, Oddział' Y,
Bzesków, 10 łistopaua 1919, (1700)

T. V. 82/19 (3). Wdroienie postępo­
wania eelem nznania za zmarłego. Jan Mur- 
m>ło urodzony 4 lutego 1887 rolnik z Cier- 
n; Iowa muowiecciego, powołany w czasie 
ogólnej mobilizacji do wojska austryackiego 
o, nścił od roku 1914 swoje miejsce zamie­
szkania ijakr iołnierf brał udział na wojnie 
ewistowej. Od rbku 1914 nie daje o sobie 
iadnego znaku iycia. co stwierdza świadectwo 
urzędu gminnego w Cxetnielc>*ie mazowie­
ckim z dnia 12 października 1919.

Gdy zatem przyjąć naieiy, łe zachodzą 
warunki ustawowego domniemaniu śmierci w 
nryśl j 24 ustawy cyw,, przeto wdraia się 
na prośbę ojca iouy jego Błaieja Chaizj po­
stępowanie, ceiem uznania go za zmarłego. 
Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aoy 
udzieiouo sądowi lab kuratoiow panu ad w. 
dr. Ssgalowi w Tarnopolu, którego ustana­
wia się zarazem obrońcą wszła ma,Żeńskie­
go wiadomości c powył wymienionym.

Jana Murmyło wzywa się, iby stawił 
Się przed niżej wymieoioiijm sądem, lab w 
inny iposób owiadmił o swem iyciu. 6ad 
tutejszy n; ponowny wniosek po dniu 1 maja 
1920 r. orzeknie o uznaniu zr zawiago i 
a uznaniu małieństwa za rozwiązane,

bąd okręgowy, Oddział V.

Tarnu jol, 24 październ. 1919. (1706 1— 8)

T. 82/lb (4). Piotr Fe dyszy n rolnik z 
Czarnej, pełni! służbę wojsko rą  jako żołnierz 
w Przemyślu podczas wojny śwhtowej, do 
końca 1914 r. pisyw«ł ao  rodźmy. Potem 
ślad wszelki za nim zaginął. Poniatowe do­
wództwo pospolitaków w Przemyśla przesta­
ło spadek po Piotrze Fedyszynie do tądu 
spadkowego pismem z 19 maja 1916.

Sąd okręgowy w Sanoku wzywa każde­
go, ktoby o iyciu Piotra Fenyszyiu m uł jt- 
kąholwiek wiadomość, aby dał znać o tern 
sądowi lub knraiorowi n ie ;D  icn >go adw. dr, 
Siączee w Sanoku w przeciągu szrścm mie­
sięcy od daty ogłostenia tego wezwania, t. j. 
nnjcalej do dniu 1 listoprla 1920, Jeżeli 
w tym czasie sąd nie otrzyma ładnej wiado­
mości o iyciu Piotra Fedy szyna uina ; o na 
ponowny wniosek Katarzyny Fbdyszyn za 
zmarłego, a jego małżeństwo z Kitariyną 
Fed/ssjn  zaroś wiązane, Kuratirem nieobec­
nego i obrońcą węzła małżeńskiego mianuje 
się aaw. ar. Wojciechu Slączkę w Sanoku

Sąd ukręgowy, Oddział IV.
Sanok, 28 stycznia 1920, (1592)
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Koncesyunaryu»ze 8p<5Ifa  i Akcyjnej

„fow . Przemysłowe Koseckich“
spółka akcyjna we Lwowie, 

zwołuje w myśl paragrafu ósmego statutu spółki

Organizacyjne Zyromadzenie Walne
które się odbędzie w dnia 9 marca 1920 roku o godzinie 10 przed 
południem w lokalach biurowych Spółki we Lwowie, przy ulicy 

Jagiellońskiej 1. 2 Ili. piętro
z następującym porządkiem dziennym:
1. Wybór przewodniczącego i dwu skrutatorów.
2. Założenie Spółki akcyjnej „Towarzystwo Przemysłowe Ko> 

seckich5, spółka akcyjna we Lwowie.
8. Ustalenie treści statutu.
4. Przejecie kapitału akcyjnego.
5. Wybór Lady nadzorczej, tudzież rewizorów rachunkowych 

i ich zastępców.
6. Wnioski. 1684

L. 2219/20 168S 2 - 1

Rozpisanie publicznego przetargu.
Oddział budowy Ministerstwa kolejowe g~ we Lwowie gnach Sejmowy, 

II. piętro, drzwi Nr. 58) u m ie m  oddać w p zedstęDiorstwo dostawę podkła­
dów drewnianych dla nawierzchni wykonać się mającej unii kolejow«j Bzeszów- 
Tamobrteg.

Przedmiot przetargu stanowi:
a) dostawa 110.000 sztok s o s n o w y c h  progów kniejowych o przekroju 

trapezowym X  15 cm. i długości 2-40 m ;
b) dostawa 88 garniturów to jest około 165 m.* dę b o ?  y c h  podkładów 

dla zwrotuie o przekroju:
trapezowym X  15 cm. i długości od 2 40 do 4*30 m.;
prostokątnym Su X  15 cm, i długości od 2 50 do 4 00 m.;
prostukąŁjjm *ó  X  15 cm. i długości od 2 40 do 2 80 m.;

Oferować można aluo na całe powyżej wymienione zapotrzebowanie, albo 
teł ua e.ęsó togoz.

Zarowno p r o g i  s o s n o w e ,  jck i p o d k ł a d y  d ę b o w e  dostarczone 
być mają t r a n k o  w a g o n  dowolna staeya ktoejr n c r m a l n o t o r o w e j  
w obrębie Pań t«.a rulJr.cgj. — W ofertach podać naleiy .az\ y sta/yi,
w których prtgi i podkłady będą załadowane celom pczewiez en -  ich na
budującą się linię kolejową. Eoazta t ranty ort u koleją od ataoyi załadowczej 
do staeyi przeznaczenia ponosi Zarząd kolei państwowej.

Dosikwa progów i podkładów ma rozpocząć się ]  sierpnia 1920 r . 
a uskutecznioną ma oyć w całości najpóźniej do 1 marca 1921 r .

Ub.ega.ąty się o dostawę winu przed ub równocześnie z wniesieniem 
oferty słoty Ć w Kasie Dyrekcyi kolei państwowych we Lwowio wady cm 
w wysokości 5 (.pięć) procent oferowanej sumy. W rasiw przyjęcia oferty 
zioicne wauyum służyć ma jako kaucya, w przeciwnym r i  r»su> zwrócone 
zastanie olerentowi pod wskatanym p'iez niego v  ofercie adresem. Formularze 
ofe.towe są do nabyć a po cenie własnych koaztów począwszy od dnu 15 
marca 19*0 r. w Oddziale budowy kolei we Lwowie, gmach Sejmowy, II. p. 
drzwi Nr. 53.

Oatemplowtne oferty wnosić naieły w zapieczętowanych kopertach z na­
pisem: „O ferta  na dostawę progów i  podkładów dia nawierzchni lin ii 
kolejow ej itzesiów - Tarnobrzeg*4 najdalej do 29 marca 1920 r. godtina 12 
w poruduie do Uadsiłu budowy Mmisteiatwa kolejowego we Lwowie, gmach 
Sejmowy II. piętro drzwi Nr. 58.

Oferty wniesione po upływie przepisanego terminu, dulej of irty wniesione 
nie na przepiamym formulaizu, oferty, na które me słożono puepisanego 
wauyum, nazumec, olerty nie wypełnione względnie nic-zredagowane nalełycie 
nie bębą uwzględnione.

utwarcie wniesnnych ofert nastąpi dnia 29 marca 192o r. o godz, 1 
w południe w biurze Oddziała budowy zolei przjozem oferenci mogą być 
obecni. Oferenci pozostają w ałow.e do 17 kwietnia 1-20 r., do którego czast 
zawiadomieni zostaną o pizyjęciu lub odrzuceniu ich ofert.

Zarząd kolei państwowych zaatrzegą sobie prawo odrzuceni w poszcze­
gólnych ewentualnie za w et wszystkich wniesionych ofert bez podania powodow,

Zwyczajne Walne Zgromadzenie
członków spółki )fB(JDULEC(< Grodki, Moszyński I Ska

wytwórczo-budowlana spółka z ograniczoną odpowiedzialnością we Lwowie 
odbędzie się dnia 6 mai ca 1970 r. o godzinie 5 30 wieczorem w lokalu spółki we Lwowie 

przytul. Kopernika 5 (mezanln).
P o r z ą d e k  d z l e n n j r :

1. Zagajenie Prezesa Bady Nadzorczej.
2. Odczytanie protokołu z ostatniego nadzwyczajnego Walnego Zgromadzenia z 22 sierpnia 1919 r,
3. Sprawozdani Bady Nadzorczej.
4. Sprawczdanie Py ekcyi i wniosek na rozdział zjrku za rok 1919
5 Sprawozdanie kumisyi rewizyjnej i wniosek na udzielenie Dyrekcyi absolutorium.
6. Zmiana postanowień kontraktu r o łk i  a mianowicie § 1, § 14 i § 20.
7. Wybór dziesięciu członków Bady Nadzorczej
8. Wybór trzech członKów komisyi rewizyjnej.
9. Wnioski i interpełacye (§ 88 ustawy o spółkach t ograniczoną odpowiedzialnością).

nastę-O ilrby w powyzjzym terminie nie zebrał się komplet wymagany kontraktem spółki, 
pne Walne Zgromadzenie odbędzie w tern samem miejscu, tego samego dnia i z tym samym po­
rządkiem dziennym o godzinie 6 wieczorem

1699 Zawkadowstwo.

DL Walne Zgromadzenie 'W7y<JT*-)rżawIę dom lub 
"  willę z ogrodem przy 

tramwaju pośrednictwo wym. 
grodzę, wiadomość do binra 
lirmy „Pilot" Batorego *.

Lwów, dnia 24 lutego 1920,

Oddział budowy Ministerstwa koiejoweęo dla Małopolski woLwowlo.
pjrmy do wyrobu rur beto­

nowych. JPrasy do wyrobu 
aaonowek oomentowyou „i^ilot- 
Lwów, Batorego 4. 1*71 6—*4

AJ<j a "  ma/o używauy 
miot sprężynowy wiel- 

jłoM * poleca „1Juot“, LnOw, 
Batorego 4. 1524 b—b

Znakomity
p p z e o k w

do obuwiasmar
p p s e m a k a n i u

poleea 313 10—fO

Lodwik Hoszowski Lwów/ulica Akademicka"* 1. 8.

Akcyonaryuszów Akc. Towarzystw? Eksploatacyi
Soli Potasowych.

odbędzie się w myśl postano wieli §§ 26 i 27 statutu 
dnia 15 marca 1930 o godzinie 5 tej po południu 
w biurze Akcyjnego Towarzystwa Eksploatacyi Soli 
Potasowych we Lwowie, przy ni. Sykdtnskiej I. 43 
z następującym

porządkiem dziennym:
1. Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgroma­

dzenia, odbytego ^e Lwowie dnia 25 sierpnia 1919.
2. (Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i zatwierdzenie 

bilansu za rok 1918 (§§ 30, 33 i 43 statusu).
3. Sprawozdanie Komisyi Rewizyjnej z v woskiem na 

udzielenie absolutoryum dia Dyrekcyi i Rady Zawiadowczej 
(§§ 33 i 41 statutu).

4. Wybór Rady Zawiadowezej po myśli § 16 statutu 
oraz trzech członków Komisyi Rewizjjrej i zastępcy na rok 
następny, oraz oznaczenie honoraryum dla tychże (§§ 33,)' 
i 40 statutu).^

5. Rozdział zysku (§§ 33 i 45 statutu).
6. Oznaczenie rocznego wynagrodzenia dla Komitetu 

Wykonawczego (§§ 20 i 33 statutu),
7. Zmiana § 7 celem umieszczania ogłoszeń tylko w pol­

skich dziennikach urzędowych: „Monitorze“ i „Gazecie Lwów-" 
skiej“ (§§ 28 i' 33 (statutu).

8. Podwyższenie kŁpnału akcyjnego do wysokości 20 
milionów koion. (§§ 9, 33, 34 statutu).

9. Powzięcie uchwały o warunkach emisyi nowych akcyi 
(§§ 8, 9, 33 statutu).

W> Lwowie, dnia 19 lutego 1920.
Bada Zawiadowcza

ip ok ó j frontowy, umeblowa- 
■M- ny . elektryką do wyna­
jęcia od 1 marea br. Wiado­
mość ul. 29 Listopada 1. 43 
parter ną lewo. 16S5 1—S

I

P o w id ło  i  ś l iw k i i
suszone bośniackie, naj- 

_  lepszej jakości, poleca 
SKŁADNICA SPOŻYWCZA

Staiisławy Huuiistlij, Iriin l.

Czas
odnowić

przedpłatę
K

1695
Towarzystwa Akcyjnego Eksploatacyi 

boli Potasowych.
UW AGA: Zamknięcie rachunków i biłam za rok 1918 z elegatami, 

złożone w biurze A kc. Towarzystwa mogą być w godiinacn urzędowych przez 
Akcyonaryuszów przeglądane i odpisywane.

Posiadanie 25 akcyi pierwszeństwa lub zakładowych, uprawnia do od­
dania jednego głosu na W alam  Zg omadzeuia.

Aóy módz wykonść prawo głosowania, mvui każdy akeyonaryusz złożyć 
na., później 8 dni pized Walnem Zgromadzeniem wymaganą ilość akcyi z ku­
ponami, awentu&lmó kwitów tymczasowych w i .sie Akcyjnego Towarzystwa.

Akcjonarj usze otrzymują na złożone akcje pisemne poświależenie (tu- 
żące jednoezesnie jako legitymacje do wzięcia udziału w Walnem Zgroma­
dzeniu.

Poświadcienia te opiewają na nazwisko i mają pjdawać ilość głosów, 
przysługujących danemu akcyouaryusitwi Legi ty ma :yz może służyć tylko 
osobie w niej wymienionej lub należycie wykazanemu p«faomocnikowi.

R A TU JC lB  Z D R O W IE  i
PR E C Z Z  O B ŁU D N YM  W S T Y D E M  I
NIECH Ż Y J E  Ś W IA D O M O Ś C I

BZYLLER SZK.OLN1K (.autor prac naukowych) po 
dok/adnem zbadaniu poleca mężczyznom i kobietom wszyht- 
uffl, korni’ zdrowie jest drogie, następujące pouctąjące »sią 
żki nie maj (ce nic wspólnego z pornografią:

Dr. BAUZKuWBKl: „Jak zapobiegać zaiażeniu się 
chorobami wenerycznemi oraz memo«y płciowej “ JUnoitwo 
cennych rad wa&azówoJt. Uroda, ochronne najbardiząj wy­
próbowane ku zapobieganiu. Leczenie. Cena ti kor.

Dr. FKLOU.1MAN „Syfilis" Nie? lelka iecz treścią 
bogata książka zawiera: Najnowsze poglądy na jogo mie- 
ezalnośó, rozpoznawanie, sposob zapobiegania, leczenia, za-, 
wierania związków małżeńskich, oraz dziedziczenie. — Cena 
6 koron.

Dr. G. MULLER: Nąjnowszy lekarz domowy. Najbo­
gatszy zbiór udoskonalonych staryoh i nowych środków 
domowych i rodzdjów przyrodniczych na wsyitkie ehorooy-, 

iiluitraeyami. — Cena 20 kor.

Dr. LYMAN SPERRY Zycie nłoiowt zwieząt-iudzi 
Treść: Płciowy jzwój-zwierząl. Narząny płciowi mężczyzn.
Przcdwezc.na dojrzałość, Prostytucja. Choroby p/oiowe 
Środki podniecająoo-odurzająee. Leczenie. — Cena 10 kor.

Dr. BRAUN: Sam >gwa/t mężozyzj i kobiet; jego 
skutki, śroaxi wyleczenia, rraktyczpc wskazówki. Podrę­
cznik dla rodeicow . opiekunów. — Cena 10 kor,

Dr. KRAPT-EB1NG: Zbtjzenia umysłowe na tle za­
burzeń p/eiowyóh. Mnóstwo nadzwyozajnyon doświadczeń, 
szereg ano i ».nyoL typów. Chorobliwe żyue p/oiowe przed 
sądem karnym. — Cena 50 kor.

Dr. KAROL V ERN ER- „Masai“ Samoueze', pra­
ktyczny, 14 świetnych ryeunków, 6roiizia/ów Bogata trpsp; 
Leczenie chorób: nerwowych, płciowych, skórnych, reuma­
tyzmu. Maeaf twarzy szyji, oczu, narządów trawienia, 'brzd1- 
uha. Sposób leczenia łatwy, zrozumiały dla każdego —(■ Cena 
20 koron.

SPRZEDAJE i WYSYŁA TYLKO POROSŁYM
SZYLLKK • M K O L M K , Warsszirą. Piękna 35

». Zamiejscowym wyiy'róg Marszałkowikiąi, pod* ń/e, lewo, 
tam po otrzymaniu gotówki. Koszta pocztowe rr.jmuj' ńy 
na siebió, gdyż poosta zaliczek nie przyjmuje. 1331 2—Si

Pisarzy gminnych poszukuje Wydział 
Sejmiku powiatowego w Radomiu.

Pobory określa rozporz. Rady Mini­
strów z dnia 29 sierpnia 1919 Dz. Urz. 
Min. Spraw Wewn* Nr. % z dnia 16 lutego 
1920. 1694 J— S
r, Pudania. przy dołączeniu curriculum 

'Yitae, odpisow bwiadectw szkolnych, uoraio 
ności i dotychczasowego zajęcia, wnosić de- 
Wydziału SejmiKu powiatowego na ręc- 
PrzHwodmcz%eego w Radomiu. Podania nie- 
vwzględnione zostanę bez odpowieazi.

Pojedyiiuze M i l a m  

„Gazsty LwowskiiJ"
nabywać nożna 

w Ekspedyey! „Ga-

t

zety Lwowskiej*
ul. Czarnieckiego 

1. 12, parter.

1 |K j» i t a n u ,  inteligentni, 
- bjdą-.r w itraiznem poło- 

•Mia ehora, prosi nerw. Lso- 
śorwe e pomoe, Wanda Mile- 
weiez wi. św. Antomege i 7.

J o C E T  w in n y ] '
we flaszkach ‘/t * 1-litro- ®  
wych, musztardę francu­
ską i kremską polecą 
S k ł a d n i c a  Spożywcza 
Stanisławy ZinubińsKiej, 

Fredry 9.

% Drakami Wł. ŁbuMMag* «■  Lw*wi« n i Oiamiaokieca 12, poć wząślatt Jó*aż» 2i«nbió«ki«f«.


